
SuloSuorttanen

przyjęty

przez E. Ochaba

i J. Cyrankiewicza
Przewodniczący Rady Pań?

stwa — Edward Ochab przy­
jął 9 bm., przebywającego w

Polsce ministra obrony Fin­
landii — Sulo Suorttanena.

W rozmowie uczestniczył
minister obrony narodowej,
Marszałek Polski — Marian
Spychalski.

Obecny był ambasador Fin­
landii w Polsce — Osmo Len-
nart Orkomies.

*

W tym samym dniu mini­
stra obrony. Finlandii — Sulo
Suorttanena przyjął prezes
Rady Ministrów — Józef Cy­
rankiewicz.

W rozmowie uczestniczył
minister obrony narodowej,
Marszałek Polski — Marian
Spychalski. Obecny był amba­
sador Finlandii w Polsce
Osmo Lennart Orkomies.
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Wymiana
towarów rynkowych

między Polską i NRD
BERLIN .

W Berlinie podpisano 9
bm. porozumienie o wymianie
towarów rynkowych oraz o

współpracy naukowo-techni­
cznej między Ministerstwem
Handlu Wewnętrznego PRL i
Ministerstwem Handlu i Zao­
patrzenia'NRD, na bieżący
rok.

NRD dostarczy do PRL m.

in. takie artykuły jak: bie­
liznę damską z dederonu i
ze sztucznego jedwabiu, ko­
ronki bi.eliźniane, ręczniki
frotte, firanki, pończochy de-
deronowe bez szwu, artykuły
pasmanteryjne oraz, artykuły
gospodarstwa domowego.

Do NRD dostarczymy m. in.:
ubrania męskie elano-ąrgono-
we, koncentraty zup. przetwo- ;

ry owocowo-warzywne,pa­
pierosy oraz wyroby alkoho­
lowe.

Ponadto przewidziano obu­
stronną wymianę obuwia skó­
rzanego i mebli.

U Thant
z wizytą w Moskwie

MOSKWA
Sekretarz generalny ONZ —

U Thant przybywa w niedzie­
lę do Moskwy, by spotkać się
z premierem Kosyginem.

U Thant zatrzyma się : w

stolicy ZSRR w drodze po­
wrotnej z Delhi do Londynu.
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Z ostatniej chwili

GRENOBLE

. Złoty medal w biegu ną 15
km zdobył dziś w Grenoble,
Norweg — Harald Groennin-
gen. Srebrnym medalistą został
Fero Maentyranta (Finlandia) a

brązowym Gunnar . Larssoh
(Szwecja).

Wczoraj w Krakowi^ gościły siatkarki •japońskie, które spot-

terjhsłj.skt: x
Eumunll | Ture)l, . zl-

chwycone Polską i przyjęciem z jakim le wszędzie witano
wyrażały żal, ze zbyt krótki Jermin pobytu niTuozwaTał tm
na dokładniejsze-'zwiedzanie osobliwości miast w których urzTM
bywały, z okazji Pobytu w KrakoMe &

CHbWJ pozdr°wienia dla krakowian,
tekst dedykacji w brzmieniu Dolskim•wienia dld wszystkich Czytelników „Echo^Krałnwn"

zespół siatkarek - kierownik zesp^^i^^^^'-
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Kraków, sobota 10, niedziela 11 lutego 1968 r
Migawki z Florencji z frontonem

katedry*., w przedniej szybie sa­
mochodu jednego z zawsze licz­

nych tu turystów.
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2,5 miliarda złotych na walkę z zadymieniem

Województwo krakowskie

jednym z pięciu
najbardziej zadymionych

za-

ba-

Ranny żołnierz amerykański z

logi obozu sił specjalnych
Lang Vei, leżącego w pobliżu
zy Khe Sanh. Obóz ten zdobyty
został przez partyzantów ? bm.

CAF — AP — Telefoto

fr

amunicji I żywności
Partyzancka ofensywa w

Wietnamie południowym nie
traci na.swojej intensywności.
Z każdym dniem rosną stra­
ty Amerykanów i oddziałów

i reżimu- sajgońskiego; O gwał­
towności walk świadczy fakt,
że w ciągu ostatnich dwóch
dńi w Wietnamie południo­
wym zgipęło przeszło 200 żoł­
nierzy: amerykańskich. W
czwartek, dowództwo wojsk

U/SA zakomunikowało, że od
chwili rozpoczęcia ofensywy
zginęło w Wietnamie 703
Amerykanów. Nowy komuni­
kat ogłoszony dzisiaj

’ donosi

już o 920 zabitych żołnierzach
USA. Ogółem liczba zabitych
żołnierzy amerykańskich, po-
łudniowowietnamskich i so­
juszniczy ch, sięga 2.707, a licz­
ba rannych — 11.519. Straty
wojsk reżimowych szacowane

są na 1.733 zabitych i 6.721
rannych. Liczba rannych A-
merykanów wynosi 4.561 •

Ponad 2 i pół miliarda zło­
tych przeznaczono w obecnej
pięciolatce na ochronę powie­
trza przed zanieczyszczenia­
mi. Największą kwotę otrzy­
mały resorty górnictwa i ener­
getyki, przemysłów ciężkiego

dii elektromaszynowego, chemii
i budownictwa.

Zespoły naukowców opra­
cowały już specjalny system

••

Walki objęły, swym zasię­
giem dosłownie cały kraj.
Dźiś, w sobotę rano, patrioci
ostrzelali z moździerzy obóz

„TJolloway” w Pleiku.

Trwa partyzanckie natarcie
na amerykańską bazę Khe
Sanh, gdzie około 10 tys. „ma-
rines” i spadochroniarzy znaj­
duje się w kotle od prawię 3

tygodni. Wczoraj, na Khe
Sanh padło 650 pocisków. Siły
patriotyczne zestrzeliły dziś a-

merykański. samolot transpor­
towy, załadowany paliwem,
który usiłował wylądować w

oblężonej bazie Khe Sanh, 4-
motorowa maszyna „C-130”
runęła i eksplodowała na pa­
sie startowym lotniska. Z 5-

osobowej załogi nikt .nie oca­
lał. Jak podają agencje za­
chodnie, tym samym party­
zanci położyli kres dostawom
paliwa, amunicji i żywności
napływającej do tej bazy dro­
gą powietrzną. Pas startowy
lotniska z powodu uszkodzeń
zostanie zamknięty na czas

nieokreślony.
Zażarte walki o każdą ulicę

toczą się w byłej stolicy ce­
sarskiej mieście Hue. Pod­
czas piątkowych bojów, w Hue

zginęło 31 Amerykanów, a 281
zostało rannych, w tym 201 —

ciężko.
Siły' wyzwoleńcze nadal a-

takują pozycje wroga w Saj-
gonie. Jak wynika z doniesień

Wietnamskiej Agencji Infor­
macyjnej — siły rewolucyjne
kontrolują obecnie 6, 7 i 8
dzielnicę miasta, przeprowa­
dzając jednocześnie wypady
na pozycje wroga w dzielni­
cach 3 i 5. Atakowane są sta­
nowiska wojsk amerykańskich
i marionetkowych. ,

UTRO Kraków będzie
a pod wpływem niżu. Za­

chmurzenie duże z dro­
bnymi opadami deszczu
lub mżawki, rano mgły.

Wiatr zmienny 2—4
tn/sek. Temperatura no­
cą minus Z. dniem plus
2 st. C. W poniedziałek

możliwe ochłodzenie.

ochrony powietrza, którym
objętych zostanie około 200
największych: zakładów pro­
dukcyjnych położonych w pię­
ciu najbardziej zadymionych
województwach, tj. katowic-
kina, wrocławskim, krakow­
skim, łódzkim i opolskim.

Przeprowadzone badania u-

jawniły, że rekordy zadymie­
nia bije Śląsk i Łódź. I tak

np. w ciągu roku na Zabrze
spada 3,600 ton pyłu węglo­
wego, a na Łódź od 1000 do
4000 ton — na kilometr kwa­
dratowy.

Program walki z „czarny­
mi pióropuszami” przewiduje
budowę i instalację nowocze­
snych elektrofiltrów na ko­
minach fabrycznych. Produk­
cją elektrofiltrów zajmą się
obok zakładów .• „Elwe” w

Pszezynie i Zakłady Budowla­
ne Urządzeń Chemicznych ■#’
Skierniewicach,

Rada Naukowa do Spraw
Ochrony Powietrza Atmosfe­
rycznego przed Zanieczyszcze­
niami opracowała specjalny
program kampanii na rzecz

czystego powietrza. Przewi­
duje on m. in. odpowiednią
lokalizację zakładów przemy­
słowych i elektrociepłowni w

odpowiedniej odległości od o-

siedli mieszkalnych. W pro­
gramie lokalizacji nowych o-

biektów' uwzględniać się bę­
dzie tzw. różę wiatrów okre­
ślającą kierunek biegu prą­
dów powietrznych. Zakłady
przemysłowe otrzymały pole­
cenie zatrudniania absolwen­
tów wydziałów inżynierii sa­
nitarnej na stanowiskach ma?
igćych wpływ na ochronę po­
wietrza przed zanieczyszcze­
niami; ,

kierownictwa resortów

zobowiąźane zostały do wy­
ciągania surowych konsek­
wencji wobec dyrekcji zakła­
dów, które ociągają się z in­
stalowaniem odpowiednich u-

rządzeń zabezpieczających —

przeciwpylnych w podległych
sobie placówkach.

Oczekuje się, że do roku
1070 poważnie ograniczone zo­
staną szkodliwe skutki zady­
miania naszej atmosfery.

Akcja „Echa" i ZMS

Książeczkę mieszkaniową PKO funduje:

Rzemieślnicza Sp-nia Zaopatrz, i Zbytu Budownictwa
Jak nas poinformował przedstawiciel: RZEMIEŚLNICZEJ

SPÓŁDZIELNI ZAOPATRZENIA I ZBYTO — p. Stanisław
Weiner załoga Spółdzielni postanowiła podjąć naszą akcję
i ufundować książeczkę mieszkaniową PKO z pełnym, pierw-
szvm wkładem.

Szczerze się cieszymy z udziału Spółdzielni w fundowaniu
książeczek i serdecznie dziękujemy za nadesłaną deklarację!

Lt Komitet Blokowy nr 11 z Klepana,,,
...który zaledwie kilka dni ternu wręczył książeczkę mie­

szkaniową PKO przekazał obecnie — dodatkowo — książe­
czkę oszczędnościową PKO z wkładem 1000 zł Jasiowi Mi­
gdałowi, sierocie, wychowankowi .Specjalnego Ośrodka Szkol­
no-Wychowawczego z ul. Pędzichów 16. Miła uroczystość
odbyła się na pełnej niespodzianek zabawie karnawałowej
młodzieży głuchej w której udział brali też przedstawi-,
ciele władz partyjnych, szkolnych i DRN z Kleparza. (mar)

:'i ■■■' ’»■ L' ■' a th;;'<

'iiiiiHnniii;iiiiiiiiiiiiiiiiiiHiiiiiittiimiinuiiii<

Krótko..,
■ Amatorzy sportów zimo­

wych w Moskwie riie mają
takich kłopotów, jak organi­
zatorzy zimowej Olimpiady w

Grenoble. W stolicy ZSRR
znów panuje zimowa, tym ra­
zem słoneczna pogoda przy
temperaturze nocą ok. minus
20 st., a dniem w granicach
12—15 st.
. ■ W Himalajach zaginął sa-j
mólot transportowy Indyjskie­
go lotnictwa wojskowego, na

którego pokładzie znajdowało
się 98 osób.

■ W Wietnamie południo­
wym rozprzestrzenia się epi*
demia dżumy J cholery. Zna­
cznie zwiększyła się wskutek

wojny liczba przypadków cho­
rób zakaźnych i wenerycznych
•— informuje sprawozdanie ge­
neralnego dyrektora Między­
narodowej Organizacji Zdro­
wia. w wyniku chorób cierpi
przede wszystkim ludnotć
wilna.

■ Tragiczna w skutkach
tastrofa wydarzyła się
przejęździe kolejowym w

menie w Rumunii. Autobus

wpadł pod pędzącą pó torach

lokomotywę. Spod szczątków
autobusu i kół lokomotywy,
wydobyto zwłoki 4 pasażerów
oraz 7 osób Ciężko rannych.
Trzy osoby zostały lżej <rąnne.

...z dalekopisu
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Sterty śmieci sięgaparterowych okien

cy­
1r»-
na

Se-

Rozgrywki polityczne
na tle strajku

kolumn sanitarnych w Nowym Jorku
NOWY JORK
Korespondent PAP, red, St.

Głąbiński pisze:
Strajk pracowników nowojor.

skiej kolumny sanitarnej trwa

już ósmy dzień.
Strajk 10 tysięcy członków

związku zawodowego pracowni*
ków sanitarnych, czyli tych,
którzy zajmują się utrzyma­
niem czystości w mieście, trwa.

: Miastu przybywa 10 tysięcy
ton śmieci dziennie. W piątek
było ich na ulicach około 80
tysięcy toń. W niektórych dziel­
nicach zwały śmieci na chodni­
kach sięgały parterowych okien

Tymczasem strajk najwyraź­
niej przemienił się w rozgryw­
kę polityczna, prowadzoną na

dwóch płaszczyznach, pomiędzy
zarządem miasta a związkami
zawodowymi oraz pomiedzv
nwoma czołowymi działaczami
partii republikańskiej: gu-,

Na VI ijcźdiie w Wwstawif

Bibliotekarze

omówią
aktualne problemy

swej pracy
W poniedziałek zaczyna o-

brady trzydniowy VI zjazd
bibliotekarzy. Poprzedni od­
był się w t oku 1956 — pierw­
szy zaś przed 50 z górą laty.
Obecny w’ec jest zjazdem ju­
bileuszowym. Tematyka bę­
dzie obejmowała zarówno o-

gólne sprawy bibliotekar­
stwa (rola Stowarzyszenia
Bibliotekarzy Polskich e w

rozwoju naszego bibliotekar­
stwa, szeroko pojęta współ­
praca bibliotek różnych ty­
pów, stan i potrzeby w za­
kładzie badań bibiiotekoznaw-
czych) jak również zagadnie­
nia szczegółowe: współpracy
bibliotek w zakresie groma­
dzenia zbiorów, ich udostęp­
niania oraz szeroko pojętej
służby informacyjnej.

Stowarzyszenie Biblioteka­
rzy Polskich regularnie wy­
daje trzy pisma: ,.B’bliote-
karz"', „Poradnik Biblioteka­
rza” i „Przegląd Bibliotecz­
ny”. Na swym koncie ma wy­
dań., ęh ponad 160 pozycji
książkowych.

W VI zjaździe bibliotekarzy
polskich ■weźmie udział około
500 delegatów; okręg krakow­
ski reprezentować będzie 20
z dyrektorem Miejskiej Bi­
blioteki Publicznej - dóc.
J. Korpałą na czele, (zs)

Po dewaluacji funta

Brytyjczycy ograniczają
wyjazdy turystyczne

LONDYN

Agencja Reutera pisze. że bry­
tyjskie agencje turystyczne 0-
graniCzaja liczbę wycieczek za­
granicznych organizowanych do
południowej Europy, Jest to wy­
nikiem znacznego „spadku za­
interesowania Wyjazdami tury­
stycznymi”, po dewaluacji fun­
ta. ..

bernatorem stanu Nowy Jork —

Rockefellerem a burmistrzem
miasta — Lindsayęm. Guberna­
tor poparł w. zasadzie stanowi­
sko związku, wydał nieoczeki­
waną j bezprecedensową decy­
zję zwolnienia z .wiezienia ska­
zanego na 15 dni aresztu za

prowadzenie nielegalnego straj­
ku, przewodniczącego związku
pracowników kolumny sanitar­
nej. —Delury. oraz w zasadzie
zaakceptował żądania związku
dotyczące podwyżki uposażeń.

Burmistrz Lindsąy odrzucił je­
dnak te żądania. I.indsay uwa­
ża nadal, że strajk musi być
złamany siła i że Gwardia Na­
rodowa powinna otrzymać zle­
cenie wywożenia śmieci. Stano-
W’sko burmistrza poparła więk­
szość biirżnazyinei prasy, twier­
dząc. że zrealizowanie żadań
strajkujących byłoby nieheżpieu
cznvm precedensem i ośmieli­
łoby inne związki zawodowe
do wkroczenia na droce szanta­
żowania władz miejskich i pań­
stwowych.

Prasa zaatakowała Rockefel­
lera. uważajac jego postępowa­
nie za próbę-tednania. sobie Sym­
patii i poparcia związków, łą­
cząc to z przedwyborczymi roz­
grywkami.

Pies
chory na hemofilię
— wyleczony

NOWY JORK
Amerykański lekarz, dr

John Norman z uniwersytetu
w Harward, 'wyleczył psa
cierpiącego na hemofilię (upo­
śledzenie krzepliwości krwi),
przeszczepiając mu śledzionę
innego psa,

Dr Norman oświadczył, że
za . kilka miesięcy gotów bę­
dzie przeprowadzić taką sa­
ma operacie na ludziach
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Z kraju
BUDOWA ZAPORY i elek­

trowni wodnej w Solinie na

Sanie, weszła w końcowe,
stadium. Prowadzone Są już
prace wykończeniowe przy
betonowaniu zapory, mającej
82 metry wysokości, licząc od
podstawy. Wody Sanu spię­
trzone zostały w sztucznym
jeziorze do wysokości 34 me­
trów. Ta wielka inwestycja
energetyczna ma być w Ca­
łości 'przekazana do eksploa­
tacji 22 lipca br.

SENAT Państwowej Wyż­
szej Szkoły Muzycznej w

Warszawie, nadał wybitnej
francuskiej artystce i peda­
gogów! Nadii Boulangcr ty­
tuł doktora honoris causa

tej uczelni — w uznaniu za­
sług w dziedzinie kształce­
nia muzyków polskich.

TRAWLER Morskiego In­
stytutu Rybackiego „Wiecz­
no”, udał się w 3-miesięczny
rejs zwiadowczy. Trasa pro­
wadzi na łowiska Nowej
Szkocji, Nowej Fundlandii i
Georges Bank. W' wyprawie
biorą udział naukowcy Z Za­
kładów Ichtiologii i Oceano­
grafii MIR. zebrane mate­
riały i doświadczenia uła­
twią pracę polskim rybakom.
Ną Atlantyku „Wieczno”
współpracować będzie z po­
dobnymi jednostkami zwia­
dowczymi ZSRR i NRD.

NA EKRANY naszych kin
wszedł 9 tai. polski film fa­
bularny, zrealizowany w ze­
spole „Kamera” — „Wycie­
czka w nieznane”, oparty na

opowiadaniu Andrzeja Bry-
chta „Wycieczka: Auschwitz
— Birkenau”. Jest to debiut
fabularny znanego dokumen­
talisty Jerzego Ziarnika.

Premier Danii:

Granica na Odrze i Rysie
powinna być
podstawą do rokowań

KOPENHAGA

Jak donosi duńska agencja
Ritzau, przemawiając 8 bm.
w toku deoaty , w parlamen­
cie, - premier rządu duńskie­
go — HiJmar Baunsgaard c-

świadczył.że granicą na ,Q-
drze i Nys<e powinna być u-

zifiria jako -podstawa do ro­
kowań w sprawie zapewnie­
nia bezpieczeństwa w Euro­
pie. Sprawa uznania Niemiec­
kiej Republiki

' Demokratycz­
nej powinna być też w zwią­
zku z tym rozważana.

Premier Baunsgaard
dał, że rząd duński uważa za

•wskazane, by odbyła się kon­
ferencja międzynarodowa w

sprawie bezpieczeństwa Euro­
py, zanim powzięta będzie
decyzja, czy po 1969 roku
Dania pozostanie członkiem
NAlO, czy też wystąpi z tego
paktu.
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■merykańska recepta na

wygranie wojny wiet­
namskiej — zawiodła.

Wie o tym Świat, wiedzą , też
dobrze Sami Amerykanie, ci
w kraju, i ci, którzy z woli
swego prezydenta znaleźli się
na wietnamskiej ziemi. Ta
sprawa jest już poza sferą
jakichkolwiek dyskusji, choć
po obu stronach nadal giną
tysiące ludzi, choć nikt je­
szcze nie wie, w którym mo­
mencie nastąpi zawieszenie
działań wojennych, kiedy na

Półwysep Indochiński zawita
pokój.

Dziś w obliczu nowej sy­
tuacji w Wietnamie, spowo­
dowanej ofensywą sił patrio­
tycznych, Świat, opinia świa­
towa zastanawia się, jak je­
szcze daleko mogą zaanga­
żować się Amerykanie w o-
bronie „honoru” gwiaździ­
stego sztandaru, w obronie u-

traconegó bezpowrotnie pre­
stiżu. Prestiżu .supermocar­
stwa. które okazało się bez­
silne. gdy przyszło mu prze­
ciwstawić swą potęgę mili­
tarną brawurze wywodzącej
się z patriotyzmu, z umiło­
wania wolności. .

Wyjście, rozsądne wyjście
z tej sytuacji jest oczywiście
tylko- jedno: pozostawić
Wietnamczykom prawo do
decydowania o własnym lo­
sie.’ Tej koncepcji, niestety,
Stany Z.1ednocżcn« nie przyj­
mują, dawno ją odrzuciły,

„Washington 5vening Star”

o spotkaniu Johnson — Wilson

Dwóch przyjaciół
podzieliło się swymi kłopotami

— red.

z pre-
Białym

WASZYNGTON

Premier W. Brytanii — Wil­
son, zakończył wizytę w USA i
odleciał dziś do Kanady.

Na temat pobytu Wilsona w

USA, korespondent PAP
J. Gołębiowski pisze:"

Pożegnalne spotkanie
zydentem Johnsonem w

Domu zakończyło w piątek wa­
szyngtońską wizytę premiera
Wilsona, w Czasie której — jak
pisze „Washington Evehitig Star”
— dwóch przyjaciół podzieliło
się swymi kłopotami. Sformu­
łowanie to dobrze oddaje opinie
na temat wizyty, wyrażane za­
równo przez dziennikarzy ame-

Projekt programu

Komunistycznej Partii Niemiec

przekazany
kanclerzowi NRF

BERLIN

Jak informuje agencja
ADN, były deputowany : do

Landtagu z ramienia KPD —

Ludwig Landwehr przesłał
kanclerzowi NRF — Kiesin-
gerowi, egzemplarz projektu
programu KPD. Projekt ten
miał być przekazany opinii
publicznej 8 bm. na konferen­
cji prasowej we Frankfurcie
nad Menem,
Zerwana przez

L. Landwehr
mianowanej

która została
policję.

jest członkiem
przez Maxa

jReitnanna komisji, która z

rządem bońskim przeprowa­
dzić ma rozmowy w sprawie
uchylenia zakazu działalnoś­
ci KPD.

•

Rozbudowa

przemysłu zbrojeniowego
w NRF

BONN

Dotychczas istniały trzy dro­
gi zaopatrywania Bundeswehry
w Sprzęt wojskowy; import: z

zagranicy, rozbudowa własnego
przemysłu zbrojeniowego oraz

integracja zachodnioniemieckich
firm zbrojeniowych z przedsię­
biorstwami zagranicznymi.

Według dziennika „Telegraf”
— 68,5 proc, zamówień dla Bun­
deswehry' realizują, obecnie fir­
my zachodnioniemieckie. Coraz
Większe zamówienia ód Bundes­
wehry uzyskuje, przemysł bu­
dów;/ rakiet. Najpoważniejszym
przedsiębiorstwem w tej gałęzi
jest firma „Boelkow” w Mona­
chium, z którą współpracują
„Siebelwerke” „Derlikan” i in.

wbrew logice, wbrew zdro­
wemu rozsądkowi. Patrioci
wietnamscy dali Ameryka­
nom jeszcze inny atut nońo-
rowego wybrnięcia z kon­
fliktu, w który się zaplą­
tali, otwierając przed nimi
możliwość rozpoczęcia roko­
wali jeśli bez jakichkolwiek
warunków wstępnych zanie­
chają bombardowań Demo­
kratycznej Republiki Wiet-

Jak daleko...?

namu. Ale Amerykanie
miast' zaprzestać bombardo­
wań z dnia na dzień je po­
tęgują. Wojnę chcą wygrać,
za wszelką cenę, wszelkimi
dostępnymi _

środkami mili­
tarnymi.

Ostatnie dni najdobitniej
wykazują jednak błędność,
ich rozumowania. I z tych
faktów nie wyciągają właści­
wych wniosków.

Miliony Amerykanów
wstrząśniętych jeśt walkami
toczącymi się w Wietnamie,
stosami trumien zalegający­
mi amerykańskie lotniska,
filmami ukazującymi w te­
lewizji okrucieństwo wojny.
Przerażenie jest powszechne.

rykańskich jak i koresponden­
tów brytyjskich.

Z faktu, że nie ogłoszono
wspólnego komunikatu, a Wil­
son nie wystąpił na tradycyjnej
konferencji
wnioskować
AFP — że różnice, istniejące
między obu rządami nie zosta­
ły zniwelowane.

W czasie rozmów w Waszyng­
tonie, Wilson udzielił pełnego
poparcia dla. tzw. formuły San
Antonio, i przeciwstawił się żą­
daniom przerwania bombardo­
wań DRW.

Nic też dziwnego, że odpowia­
dając Wilsonowi, Johnson nie
szczędził mu słów pochwały i
poparcia. Odwdzięczył się też
zapewnieniami, iż W. Brytania
„znaczy dziś dla nas tak samo

wiele jak zawsze. Nasze kraje
są jak zawsze ściśle ze sobą
związane”.

Dla Johnsona, Wilson ma 0-
gromnę znaczenie polityczne , i
dyplomatyczne. W. Brytania jest
jedynym obok NRF europej­
skim sojusznikiem, który udzie­
la publicznie zdecydowanego
poparcia wietnamskiej polityce
USA.

prasowej, można
— pisze agencja

Niedojrzali małżonkowie...

20 rozwodów

na 1000 małżeństw

w CSRS

małżeństw, 20
próby życia w

W Pradze jest

Na tysiąc
nie wytrzymuje
Czechosłowacji,
jeszcze gorzej bo rozwodzi się
co' trzecie małżeństwo.

Jak przeciwdziałać tej sy­
tuacji?— oto problem którym
zajmuje się powołana w Cze­
chosłowacji do życia Państwo­
wa Komisja Populacyjna. Roz­
waża się m. in. możliwość praw­
nego ustalenia granicy wieku
u mężczyzny upoważniającego
do zawarcia małżeństwa — na

lat. Największy bowiem pro-
cent rozwodów jest wśród ,naj\
.młodszych wiekiem ■małżęiiiśfjęs.

.—*_
Ustanowienie

Nagrody im. L. Infelda
Państwowa Rada do spraw

Pokojowego Wykorzystania
Energii Jądrowej, jednomyśl­
nie uchwaliła 9 bm. ustano­
wienie dorocznej Nagrody im.
Leopolda Infelda, która bę­
dzie przyznawana za wybitne,
twórcze osiągnięcia w zakre­
sie nauk fizycznych.

Uchwalono również ustano­
wienie 3 stypendiów nauko­
wych dla fizyków —j im. L.
Infelda.

Stacje telewizyjne, wykorzy­
stując transmisje przy pomo­
cy satelitów, prześcigają się
w prezentowaniu swym od­
biorcom krótkometrażówek z

ostatnich walk. Widzowie o-

glądają żołnierzy piechoty
morskiej w bunkrach bazy
Khe Sanh, barykady w Cho-

, łon, samoloty zfzucające ca­
łe pęki bomb, walki o obóz
Lang Vei, beznadziejną wal-

• kę „zielonych beretów” bro­
niących tego obozu. Za po­
mocą telewizji usiłuje się
przedstawić Amerykanom
widmo azjatyckich hord za­

grażających Stanom Zjedno­
czonym.

' Co przyniosą najbliższe dni
— Pytają swych wodzów A-
.merykanie. Bitwa pod Khe
Sanh da nam zwycięstwo i
rewanż za doznane poniże­
nia, czy też będzie to nowe

Dien Bień Phu? — Nie, od­
powiadają wodzowie, Stany
Zjednoczone nie poniosą klę­
ski. — Nią chcę, nie dopu­
szczę do nowego Dień Bień
Phu — wykrzykuje John,
son i zmusza szefa kolegium

soboty

Warzywa i owoce

z 350 tysięcy ogrodów działkowych
Z okazji 10 rocznicy utworze­

nia Krajowej Rady Pracowni­
czych Ogrodów Działkowych
przy CRZZ, odbyło się w War­
szawie plenarne posiedzenie Ra­
dy.

W r. ub, prezydia rad naro­
dowych przekazały pod ogrody
działkowe 697 ha gruntów. O-
becny stan posiadania POD — to
blisko 350 tys. działek o po­
wierzchni ponad 17 tys. ha.

W niedostatecznym tempie u-

rządzane są ogrody campingowe,
które Zgodnie z uchwałą powin­
ny pod koniec 5-latki zająć ok.
100 ha gruntów.

W r. ub. działkowcy zebrali
ogółem ponad 200 tys. ton wa­
rzyw i owoców. Stanowi to —

w stosunku do dostaw na rynek
warzyw — ponad 1(1 proc., a o-

woców — ponad 23 proc. Plony

Krakowska

grupa „Wprost"
ati-2||K^g^agrod^

artystycznej
Im. C. K. Norwida

Zarząd okręgu warszaw­
skiego Związku Polskich Ar­
tystów Plastyków ufundował
doroczną
artystycznej

Kamila Norwida,
kawszą wystawę
w stolicy.

Laureatem, po
szy przyznanej nagrody
ubiegły rok została krakowska
grupa „Wprost”, której prace
były prezentowane W galerii
sztuki współczesnej na ryn­
ku Starego Miasta.

nagrodę krytyki
im. Cypriana

za najcie-
malarstwa

raz pierw-
za

szefów sztabów gen. Whele-
ra, by podpisał deklarację
stwierdzającą, że piechota
morska i armia lądowa bez
względu na koszty utrzyma­
ją się w zagrożonym obozie.

Jak daleko więc, wróćmy
do pytania postawionego we

wstępie, mogą posunąć się
Stany, Zjednoczone w obronie
swojego prestiżu? Wiele mó­
wi się o dalszym zwiększe­
niu kontyngentów wojsko­
wych. I to nie tylko amery­
kańskich, są już koncepcje
wciągnięcia do wojny wojsk
Cżang Kai-szeka z Taiwanu,
oddziałów syjamskich, fili­
pińskich, a nawet japoń­
skich. Nie wyklucza się też,
i użycia taktycznej broni a-

tomowej.
Słyszy się też, — pisze pa­

ryski dziennik „Combat”, że
być może, jeśli Ameryka­
nom nie uda się wydobyć z

ostatnich tarapatów przy po­
mocy broni konwencjonalnej,
użyją po raz pierwszy takty­
cznej broni atomowej..

I tąk oto „jastrzębie” licy­
tują się o prawo wyboru naj­
lepszej broni z „super-ja-
sirzębiami”, bo i ci już się w

USA 'pojawili, Zapominają
wszakże o istnieniu broni
najpotężniejszej, o wielkiej
sile moralnej opinii .świato­
wej, która już jest prze­
ciwko nim, zanim jeszcze
zdecydowali się sięgnąć po
atom. (m-tz)

a

E

Ekspozycja Szczą­
tków zestrzelo­
nych samolotów
i bomb amery­
kańskich na dzie­
dzińcu Muzeum

Rewolucji w Ha-
noi.

CAF — fot.

Rymaszewski

te mogą być jeszcze większe.
Warunkiem jednak jest pod-,
noszenie poziomu wiedzy facho­
wej działkowców, a przede
wszystkim zwiększenie liczby
społecznych instruktorów.

Próbny odbiór

kolorowej telewizji
z Grenoble — w Warszawie

Telewizja francuska nadająca
program z X Olimpiady Zimo­
wej w Grenoble — przesyła nie­
które transmisje w barwach na­
turalnych.
jak poinformował PAP, wice--

minister łączności — inż. K. Ko­
złowski — nasi specjaliści ko­
rzystając z tej okązji zaczęli, w

ramach prowadzonych .prac ba­
dawczych — eksperymentalnie
odbierać ten program, przesyła­
ny do Polski liniami radiowymi
i kablowymi.

Należy jednak podkreślić, że

pracę pad telewizją kolorową u

nas, będą przez wiele jeszcze lat
miały?; charakter ■-dóświtócżeń-'
technicznych. Obecne ekspe­
rymenty pozwolą ha sprawdze­
nie stanu technicznego aparatu­
ry linii radiowych i nadajników
TV oraz stopnia ich przystoso­
wania do emisji TV kolorowej.

Pierwsze próby wykazują, że

jakość emisji programów kolo­
rowej TV, jest niezadowalająca,
a jej poprawienie wymaga
podjęcia całego szeregu przed­
sięwzięć technicznych — zarów­
no na terytorium naszego kra­
ju, jak i u naszych sąsiadów.
Podobne próby — z transmisja­
mi barwnej TV z Grenoble —

prowadzone są w CSRS i NRD.

Warszawskie placówki nauko­
wo-badawcze: , Instytut Tele- i
Radiotechniczny oraz Instytut
Łączności prowadzą ód lat do­
świadczenia związane z adapta­
cją w naszych warunkach fran­
cuskiego systemu barwnych
TV „Secam”.

Zmarła prawnuczka
mickiewiczowskiej
Maryli

LONDYN
W Londynie zmarła 8 bm.,

w wieku 78 lat, Janina z

Puttkamerów Żółtowska, pra­
wnuczka mickiewiczowskiej
Maryli.

Opublikowała ona przed
kilkoma laty, interesujące
wspomnienia z młodości.

Kronika wypadków
• Podczas przetaczania wago­

nów na terenie Zakładów Górni­
czo-Hutniczych „Górka” w Trze­
bini, został przygnieciony przez
zderzaki 38-letni Franciszek Koi-
biał (zam, w Regulicach). Zginął
na miejscu. > Drugi śmiertelny
wypadek wydarzył się w Okocim­
skich Zakł. Piwowarsko-Słodow-

ńiczych, gdzie w kadzi z piwem
utonął 42-letni Wikor Komaiszko
(zam. w Okocimiu).

Wstrząsy podziemne
w Nikaragui

W zachodniej dzielnicy Mana-
gua — stolicy Nikaragui, gdzie
mieszka ok. 15 tys. osób, zano­
towano wczoraj dwa silne
wstrząsy podziemne. W innych
dzielnicach, wstrząsy były słab-
gz>.-.

Gospodarze gromad stwierdzają*.

Ziemia krakowska

może rodzić

więcej
Wczoraj zakończyła się w

Krakowie 2-dniowa wojewó­
dzka narada sekretarzy komi­
tetów gromadzkich PZPR, na

której ., omówiono aktualne
problemy rozwoju rolnictwa
w województwie. .

f Wiele uwagi poświęcono
przede wszystkim sprawom
związanym z usuwaniem dy­
sproporcji, jakie istnieją mię­
dzy , poszczególnymi powiata­
mi w zakresie wysokości zbio­
rów roślin i produkcji zwie­
rzęcej. Dotyczy to również
stopnia wykorzystania środ­
ków produkcji, nawozów mi--:
neralnych itp. Sytuacja w tej,
dziedzinie wskazuje na duże
możliwości intensyfikacji pro­
dukcji rolnej. Tylko 65 tys. ha
upraw objętych jest zabiega­
mi chemicznymi, mającymi na

celu zwalczanie zachwaszcze­
nia. Rolnicy nadal hołdują
tradycyjnemu wysiewaniu
ziarna z płachty.

Wyeliminowanie tylko tych
podstawowych niedociągnięć

i powinno przyczynić się do te­
go, aby wydajność czterech
podstawowych zbóż z 1 hai
wzrosław1970r.do21q(w
ub. r. — 19,5 q). Województwo
widzi w tym m. in. szanse po­
ważnego ograniczenia deficy­
tu w zakresie produkcji zbo­
żowej.

W dyskusji, którą podsumo­
wał I sekretarz KW PZPR w

Krakowie — Czesław Doma­
gała, wskazano ńa koniecz­
ność ożywienia pracy komite­
tów gromadzkich PZPR, zmie­
rzającej do intensyfikacji pro­
dukcji roślinnej i zwierzęcej.

W końcu ub. r.j krakowska

wojewódzka organizacja par­
tyjna liczyła ponad 129 tys.
członków i kandydatów; 85
*gs. należy dó - órganizaeji
działających na wsi.

W obradach uczestniczył za­
stępca kierownika, Wydz.iału’
Rolnego KC PZPR — Roman
Stachurka.

Zlikwidowano objawy
odrzucania przeszczepu
u dr Blaiberga

PARYŻ
Prof. Christian Barnard, któ­

ry powrócił już z Europy do
Kapsztadu, powiedział dzienni-'
karzom, że. u jego pacjenta, dr
Philipa Blaiberga . wystąpiły nie­
dawno objawy reakcji odrzu­
cenia przeszczepionego serca.

Sam pacjent jednęk . nic. nie
.czuł — dodał , prof. Barnard,
Obecnie —, do'dał. chirurg —-

reakcja ta została- opanowana.
Lekarze w tym celu zwiększyli
dozy; środków immuno-supre-
syjnych. Obecnie doży tych le­
ków zostały ponownie zreduko­
wane.

Zdaniem prof. Barnarda, je­
go pacjent za dwa tygodnie bę­
dzie mógł powrócić dó domu.
Pozostanie on w stanie półizola-
cji tzn. lekarze zalecą mu, by
unikał wszelkich kontaktów z

ludźmi cierpiącymi na jakąkol­
wiek infekcję.
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Z wizytq w Chełmku

Czy modne, ładne i dobre buty
dojdą wreszcie z wzorcowni

do sklepu?

Ka zamontowanych już konstrukcjach stalowych, na wysokości
ipż. Ti Ćiwińskiegó, geodetę, któ-
urąądzeń dokonuje pomiarów,
bowiem montowane z dokład-

J. Lewicki ‘

15 m ponad ziemią spotkaliśmy
ry przy .pomocy odpowiednich
Konstrukcje stalowe muszą być

nością do... milimetra.

S lekroć dziennikarz znajdzie się
■ w tzw. dziale przygotowania
* produkcji Południowych . Za­
kładów Skórzanych, w Chełmku,
tylekroć jak . najbardziej ponu­
ro myśli o zaopatrzeniu nasze­
go rynku" w obuwie. W dziale
tym'bowiem przedstawia mu się
- ■za szklanymi witry nami wzor ­
cowni — bądź to modele obu­
wia zagranicznego, bądź też mó-
dele wyprodukowane w Chełm­
ku, lecz na skalę... doświadczal­
ną, a zatem, w ilęśći kilku, par,
Czasem, nawet jednej pary. Są
to modele takiego

'

obuwia', w

którym ną pewno chcielibyśmy
chodzić. Konfrontacja tego, co

znajduje się we wzórcpwnł, z

tym, co wytwarza się aktual­
nie w halach produkcyjnych dIn
masowego odbiorcy jest więcej
niż. przykra. Kilka dni temu od-
wiedżiliśmy' znów Chełmek, aby
zobaczyć co przygotowano nam
fu na sezon wiosny i lata 1968
roku.

Walcownia

nowa wielka

inwestycja
w Hucie

im. Lenina

Fot.:

83 nowe wzory
Przyznać trzeba, że na tak dużą

niespodziankę nie byliśmy przy­
gotowani, Oto za; dobrze znany­
mi szklanymi witrynkami wzor­
cowni prezentują się 83 nowe
modele i ,wzory obuwia, które
już zeszło, schodzi lub w naj­
bliższy eh dniach. znajdzie, się na
taśmie produkcyjnej. Są. to wła­
śnie w większości modele i wzo­
ry obuwia wiosennego i letnie­
go, w którym mamy chodzić już
w bież, rokiu Najwięcej, gdyż
aż 30 nowych wzorów przypa­
da na obuwie damskie, z któ­
rym jest do tej pory chyba naj­
więcej kłopotów na rynku. Po
raz pierwszy producent uwzględ­
nił w sposób jak najbardziej
sensowny potrzeby naszego kli­
matu, ■;wytwarzając wg kilku
wzorów obuwie, damskie na se­
zon tzw. przejściowy, a więc na

przedwiosenne roztopy, błota,
chłody. Przygotowano też obu­
wie damskie, na rozmaite okazje,
a zatem do,noszenia na co dzień,
na wycieczki, na mniej lub bar­
dziej uroczyste okoliczności itd.

Szczególną uwagę zwracają
pantofle letnie z otwartą pię­
tą, wykonane wg pięciu.-rozma­
itych wzorów, w kilku pastelo­
wych kolorach, z obcasami o

różnych wysokościach. Wierzch*
nia część tego obuwia przyszy­
ta jest do części dolnej—■efek­

towną, barwną nicią. Pewna
Jlpśe tych pantofli ukazała się
już z końcem ub. sezonu let­
niego i . cieszyła wielkim powo­
dzeniem. Dodać tu warto, że za­
nim produkcję podjęto, handel
miał duże obiekcje, czy zaak­
ceptować tę nowość. Wiele cza­
su minęło zanim „Chełmek” ak­
ceptację uzyskał.

Na akceptację Zjednoczenia
Przem. Skórzanego i Centr. Za-

irzadu -Handlu Obuwiem w Ło-
-dzi,-czekają dwa wzory
‘łenękj -

' -iktóreŁ"- -mają ’■-być

w

że
tek na placówki handlowe. I
tym przypadku okazało się,
handel ma tendencje do nie u-

żasadniónego iniczsm aśeku ranct-
wa, że boi się nowych modeli,
wzorów, materiałów, że nie zna

potrzeb i gustów odbiorców.

Obecnie produkcja obuwia z

lnianego płótna przeniesiona- zo­
stała z Chełmka do Gubina, gdyż
stwierdzono, że dla Chełmka jest
ona zbyt łatwa. W oparciu O
wzór obuwia, o którym mówi­
my, mą też ruszyć w Oleśnicy
produkcja letnich półbucików
damskich z tzw. tłokowanej tka­
niny, a zatem z materiału przy­
pominającego wyglądem deli­
katny aksamit. I ten typ obu­
wia będzie się na pewno bardzo
podobał.

A zatem po pobycie i rozmo­
wach w Chełmku — powód do
dużego optymizmu? Do opty­
mizmu — tak. Lecz nie do du­
żego. Bo przecież ilości obuwia,
które dostarczone' zostaną z

Chełmka, czy z Gubina i Oleś­
nicy — :to kropla w morzu na­
szych potrzeb.

B. PIECZONKOWA

AAAAAAAAAAAAAAA

Najnowsze
radzieckie

samoloty
odrzutowe

pla-Drugim, co do wielkości pL
ceni budowlanym, po walcowni
sląbingu jest ńa terenie kombi­
natu im. Lenina: walcownia.
taśm. Jest to również imponu­
jąca inwestycja, która ma wiel­
kie znaczenie dla dalszego roz­
wój:: polskiej metalurgii, jak
też rozszerzenia produkcji ? Huty.
im. .Lenina o nowe; poszukiwa­
ne asortymenty. Po Zakończeni d i
I. etapu budowy,-walcowniataśm
produkować będzie ok. pół mi­
liona ton wyrobów rocznie.

Ściany boczne hali głównej
kompleksu walcowni taśm liczyć
będą 2,5 ha powierzchni, a wy­
pełni je 24 tys. sztuk prefabry­
katów. Wszystkie urządzeń: a (o-
prócz suwnic, które dostarczą
producenci krajowi).dla.główne­
go ciągu technologicznego po­
chodzić będą z dostaw ze Związ­
ku Radzieckiego. Najwążniejszy*,t
mi urządzeniami tego ciągu te­
chnologicznego będzfó kilkanaś­
cie sztuk lekkich (od 2—30 ton)
klatek walcowniczych. Krakow­
scy „mostostalowcy’,’ prowadzą
obecnie montaż konstrukcji sta­
lowych budynku głównego i

rozpoczęli wypełnianie ścian pre­
fabrykatami.

Ż ramienia „Mostostalu” robo­
tami na terenie nowej, wielkiej
inwestycji metalurgicznej jtie-
ruje L. Antończak ze swym za­
stępcą inż. ■Budżiśżem, bezpo­
średnio nadzorują prace" inż. R.
Poszelężny oraz majstrowie J.
pu4a. i H. Greń. Wszyscy oni są
doświadczonymi, w swej;, branży.
fachowcami, mającymi na swoim
■koncie bogaty

' dorobek przy'
wznoszeniu pracujących już
kompleksów produkcyjnych Hu­
ty im. Lenina. .’ (bp)

Wodoloty i poduszkowiec
z Gdańska

Przed
’

nami fragment hali głównej walcowni
. śzym. planie) dyr. hacz. ■kiakpwskiego,,,Mostostalu" inż. H. Mar­

cinek (ńa-zdjęciu, w: środku) omawia na terenie placu budowy
najicużniejsze. dziepne zadania. Fot.: J. Lewicki '

Od Tatr po Bałtyk

„Orbis” coraz więcej' inwestu­
ję, do roku 1970 rózppcznie bu­
dowę trzydziestu różnych: obiek­
tów? turystycznych: hoteli, pen­
sjonatów, ośrodków wypoczyn­
kowych,posiadających łącznie
prawie 9 tyś. . miejsc'. Spora część'

: tych obiektów zostanie oddana
do użytku przed ? rokiem ? 1970.

- br'. otwarte zostaną trzy no­
we hotele — w Zielonej Górze,

Supergłośmk
może okazać się
groźną bronią

Konstruktor amerykańskiego
koncernu Westing-HOUSE, Ri­
chard J. Ravas, opatentował no­
wy -typ.. głośnika, który ;— we­
dług własnych słów konstrukto­
ra — ma być „mocniejszy, niż
największa burza”. Nowy super-
głośnik ma móc -5 tysięcy wa-

tów, a jego wymiary zewnętrz­
ne nie przekraczają pól stopy
sześciennej.

Wynalazkiem Ravasa natych­
miast. zainteresowały się wła­
dze. wojskowe. Fala dźwiękowa
o mocy kilku tysięcy watów mo­
że być bowiem sama, przez- się
groźną bronią — dowiedziono
już . ponad .wątpliwość, że żabi-;,
ja ona nawet bardzo duże zwie­
rzęta,' a ponadto może uszka­
dzać samoloty w locie, i jak
twierdzi prasa brytyjska, spro­
wadzać . nawet rakiety z kur­
su.

buduje
Toruniu i Sanoku, posiadające
łącznie 63Ó miejsc; w 1969 r. —

dwa hotele kategorii „lux” w

Lublinie i we Wrocławiu, i dwa
Hotele turystyczne w Szczecinie
i-Ustrzykach Dolnych, dysponu­
jące łącznie 914 miejscami. ,W
1969 r. ukończony też zostanie'
camping w Warszawie, o 300
miejscach. W 1970 r. oddany zo­
stanie' ostatni w tej pięciolatce
Obiekt: ośrodek turystyki my­
śliwskiej w.: Puszczy Augustow­
skiej. W sumie, w ciągu najbliż­
szych trzech lat baza „Orbisu"
powiększy się o około 2 tys.
miejsc. •"

Lata, siedemdziesiąte przynio­
są duży przyrost miejsc w orbi-
sowskich hotelach: 440 miejsc w

dwu nowych obiektach w 1971,
2.000 miejsc w 7 obiektach w

1972, 1.600 miejsc w 6 hotelach
w 1973, 1.630 miejsc w 4 hote­
lach w 1974 i wreszcie 1.000
miejsc w wielkim zespole pen­
sjonatów - i domów wycieczko­
wych na Głodówce w Tatrach.

CZÓ-

wy­
konywane z'■bukatowej, . lakie­
rowanej- skóry', importowanej ze

Szwecji. Oby ,rozmowy obu part­
nerów odbyły się jak najszyb­
ciej i oby wzory tego óbuWia
zostały Wreszcie Zatwierdzone.

Ponieważ pantofle damskie
ązyte kolorową nicią, o których
wspomnieliśmy powyżej, cieszy­
ły się tak dużą popularnością
wśród klientek, postanowiono w

Chełmku wpyrodukować w ó-
parciu- o ten wzór — letnie,
opankowe obuwie męskie. Nie
Wątpimy, że to właśnie Obuwie
cieszyć się będzie również wiel­
kim wzięciem.

Niestety, jeżeli chodzi o obu­
wie młodzieżowe {(dziecięce nie
możemy jeszcze zasygnalizować

i-Snecislnfe'interesujących nowoś­
ci. Wyjątek stanowią jedynie

trzewiczki szńurowane dla ma­
luchów, stawiających pierwsze
kroki.-. Te'trzewiczki mają
produkowane z

’ ’ ’ ’

kieł skórki, ze

piętkiem.
Czekamy

z Gubina
W ub. roku, .

znowu poważne' opory' handlii,
który miał obawy jak zareagu­
je ną to rynek — wyproduko­
wane zostały w PZS „Chełmek"
damskie, letnie półbuciki z lnia­
nego płótna, obszyte kolorową
krajką, Te sprzedawane począt­
kowo tylko w sklepach fabrycz­
nych półbuciki (niejako na wła­
sne ryzyko PZS) były powodem
prawdziwych szturmów klien-

... być
cienkiej, mięk"

sztywnym na-

na buty
i Oleśnicy
przezwyciężaj ąc

Samólot z silnikami odrzuto­
wymi w ogonie uznany został w

ZSRR za najdoskonalszy typ sa­
molotu pasażerskiego. Wszyst­
kie! nowe'typy^yćliWśanąolótóSi)
>(z

'

-wyjątkiem naddźwiększego
„Tu-144”) budowane są)

’ ’we­
dług tego schematu.

Konstruktorzy zwracają uwa­
gę na co najmniej cztery ważne
zalety takiego rOzwiążśriia.
Skrzydło, uwolnione od obudów
silnikowych, nabiera lepszych
właściwości aerodynamicznych.
Lepiej można na nim rozmieś­
cić' klapy ułatwiające odlot i
lądowanie. Szum silników jest
niemalże wcale niesłyszalny w

salonie pasażerskim. W wypad­
ku niesprawności jednego z sil­
ników, asymetria . ciągu, . którą
powinien neutralizować pilot,
jest znacznie mniejsza.

W porównaniu z tymi zaleta­
mi, mniej istotne są mankamen­
ty samolotu, a zwłaszcza jego
większy ciężar. Samoloty odrzu­
towe z „czystym ; skrzydłem"'
pojawiły się w ZSRR dopiero
niedawno. Niemniej jak się
przewiduje ną początku lat 70-
tych będą one przeważać % w

„Aerofłocie”. „Tł-62” (186 miejsc)
będzie eksploatowany na naj­
dłuższych pasażerskich liniach
lotniczych. Na krótśżybb tra­
sach, stosowany będzie samolot
„Tu-154” (158 miejsc). Powietrz­
ny autobus „Jak-40” przewi­
dziany na 24 pasażerów będzie
latać na krótkich liniach lot­
niczych.

Wprowadzając nowe samoloty
odrzutowe „Aerofłot” planuje
przewozić w 1970 r. co najmniej
75 min osób (w' 1966 r. — 54
min).
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i Kartki z kalendarza i

Ku czci kolej arza

Kto się boi

dymka z papierosa?
...My nie! Pod koniec ubieg­

łego roku .znów odnotowano
znaczny wzrost popytu na wy­
roby PMT. Jest to tym bar­
dziej godne uwagi, że po pod­
wyżce cen na papierosy w po-

łAnmm, 1j\ 1 Wie 1966 ć. nastąpiło zahąmo-l° wy model jest właśnie yęy-„ uanie cy sprzedaży ji utrzymy-
próbowywanĄ. . ,■; , IWałósiędofedłujo. . ,

W Instytucie Okrętowym Po­
litechniki Gdańskiej zbudowano
ostatnio naturalnej wielkości
modele ’ trzech typów małych,
kilkuosobowych wodolotów z

masy plastycznej, przeszły one

wszechstronne próby i czekają
na producentów. Ich młodszym
bratem będzie obecnie konśtruo-,
wany model 24-osobowy. W In­
stytucie pracuje .się także nąd
poduszkowcami; bięrwsąy..,1,5-

Taw.sze darzyłam wielkim
sentymentem naszych

kolejarzy. Za to, że w deszcz,
mróz, .zawieję, że w ciem-
ną noc... że nigdy nie zda­
rzyło mi się przeżyć kata-:
strofy, że kiedy nie leci sa­
molot, bo mgła, nie : jedzie
autobus, bo zaspy, stoi tram­
waj, bo awaria — oni zawsze

dowożą do celu. Ostatnio
moja sympatia i uznanie dla
nich wzrosły wielokrotnie.
Dowiedziałam się bowiem,
że:

w. porównaniu z r. 1937
•przewozy pasażerskie zwięk­
szyły się w Polsce przeszło

•5-krotnie, a ilość miejsc w

•wagonach, osobowych zaled-

wie o ok. 70 proc, i żede­
ficyt wagonów
bez żądnych
datkowych —■
nie 250...

korzystamy ,

600 wagonów wyprodukbwa-
’

nych w latach 1873—1906 zaś
wagony . kursujące ponad 40
lat, a wiąc kwalifikujące się
dó wycofania stanowią ok. 43

proc, stanu posiadania PKP...

nie mamy ani jednej no­
woczesnej wagonowni a te,
które są, już 40 lat temu

niezbyt odpowiadały warun­
kom.., ■

składy wagonów osiągają
długość 400 m 'podczas gdy

osobowych —

pociągów do-
wynosi obec-

jeszcze z ok.

na stacjach postojowych,
gdzie się je formuje, tory
mają najwyżej 300 m dłu­
gości...

i jeszcze wielu innych,
lecz podobnych rzeczy do­
wiedziałam się z artykułu
pt. „Polak w podróży" („Zy­
cie Warszawy"),

Składam więc hołd naszym
kolejarzom, którzy nie tyl­
ko w swoim Dniu zasługują
na wyrazy głębokiego szacun­
ku i obiecuję czy w zim­
nym czy iń, przegrzanym.
Wagonie,' na każdej trasie i
w każdym czasie nie mieć do
nich pretensji. Z próżnego i
Salomon nie naleje. (mk)

Telefon po sąsiadce
H. Z. Moja sąsiadka po­

siada telefon; Obecnie wyjeż­
dża z Polski na stałe. Czy mo­
gę załatwić z nią prywatne
przeniesienie . telefonu do
mnie?

Prywatnie — na pewno nie!
Jeżeli będzie się Pani sterać
oficjalnie, to Urząd Telefonów
Miejscowych potraktuje prośbę
Pani jako wniosek o założenie

nowego telefonu i rozpatrzy
go na równi z innymi wnios­
kami złożonymi już wcześniej
z tego samego terenu. (wł)

0 zmianę kuratora
Stała Czytelniczka. Jestem W

podeszłym wieku, mam przy-,
dzielonego mi przez sąd kura­
tora. Kurator ten źle się wy-,
wiązuje ze swoich obowiąz­
ków, zabiera mi paczki i ko­
respondencję, otrzymywane od

krewnych z zagranicy, rozgła­
sza o mnie różne nieprawdzi­
we wiadomości itp.

Może Pani zwrócić się do

tego sądu, który wyznaczył dla

Niej kuratora, z prośbą o

zmianę osoby kuratora, poda­
jąc odpowiednie uzasadnienie

swej prośby. (JP>

Punkty „Zlom-Star
Czytelnicy. Prosimy o poda­

nie adresów punktów skupu
makulatury, gdyż posiadamy
różne niepotrzebne rzeczy 1
nie wiemy i. gdzie je oddać.

Skup makulatury, szmat, bu­
telek, metali kolorowych pro­
wadzą punkty skupu przy ul.
ul. Kątowej 5, Miodowej 42,
Zakopiańskiej 16, Pstrowskie­
go 34, Kąpielowej 10, Płaszow-

skięj 14, Wielickiej 107, Łęg-
wysypisko śmieci, Józefa 16,
Mazowieckiej 34, Królowej Ja­
dwigi 7, Młodej Polski 16, Pa­
pierniczej 4, Demakowa 25., —

Pierwszych 8 wymienionych
punktów pfowadzi również

skup złomu ciężkiego. (s)

Do. Dzielnicy
i? „KOńiitet. TFóWióW^n.' Chcie-

imię-
; niu lókatotów, ''

czy i kiedy;
dom '

przy1 ul. Krasickiego 3
jest przeznaczony do rozbiór-
ki?

Jako komitet domowy po­
winniście się zwrócić w imie­
niu lokatorów do Wydziału
Budownictwa, Urbanistyki i

Architektury Prez. DRN Pod­
górze, który poinformuje na

podstawie planu zagospodaro­
wania przestrzennego Dzielni­
cy. (ol)

Wyższa Szkoła

Pielęgniarstwa
I. D. i A., C, Czy prawdą

..jesti. że\ w roku szkolnym
1968/1969 zostamie otwarta no­
wa Wyżśżai Szkołą Pielęgniar­
stwa w Krakowie. O ile tak,
to jakie będą warunki przyję­
cia?

W sprawie powyższej zwró­
ciliśmy się z zapytaniem do
Ministerstwa Zdrowia i Opie­
ki Społecznej r- Departament
Szkolnictwa Średniego, które

wyjaśniło nam, że sprawa or­
ganizacji Wyższej Szkoły Pie­
lęgniarstwa jest w toku. De­
cyzja co do lokalizacji tej u-

czeJni nie zapadła jeszcze, (ani)

Oj, nieładnie...
„Uczniowie z Miechowa”. W

naszej szkole, na lekcji pan
nauczyciel pali zawsze papie­
rosy. 'Czyi, tak wolno?

Uważamy, że przez 45 mi­
nut lekćji nawet nałogowy pa­
lacz może się powstrzymać ód
palenia. Kierownik szkoły po­
winien na. to zwrócić uwagę.

' W 1969r.
M.K. Na os. Prądnicka

mamy sklepy branży spożyw­
czej, kioski z warzywami, ale
brak jest sklepu rybnego. Czy
przewiduje się uruchomiehie .

takiego sklepu i ew. kiedy?
Wydz. Przem. i Handlu Prez.

DRN Kleparz poinformował
nas, źe uruchomienie takiej
placówki może nastąpić do­
piero w r. 1969 — po wybudo­
waniu pawilonu nr 41. (am)

Urlop bezpłatny
M. G. Czy można obecnie

korzystać z rocznego’ urlopu
bezpłatnego po urlopie macie­
rzyńskim?

Tylko za obopólnym porozu­
mieniem, tj. pracownika i za­
kładu pracy. Istnieje projekt
takiej ustawy — ale jeszcze
nie wpłynął do Sejmu. (JP)

W
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Tygodniowy program telewizji
od12do18II1868r.

Język Peissona spodobałby
się Marii Dąbrowskiej —

U -lubiła styl, którego Się nie
i* zauważa. Przekład jest Wier-
<> iny, to znaczy dobry. Wszel-
(i ka ozdobność byłaby tutaj
, > -nadużyciem. Peisson napisał
. i jstcoją SOL MORZA tak jak

powinno się pisać protokół:
, 1zwięźle, jasno i dokładnie.

1 Jego protokół z przesłucha-
<’ nią .kapitana Godde mógłby
f znaleźć się w aktach praw-
P dziwego sądu. Oczywiście,
i * • gdyby naprawdę istniał ka-
(I pitan Godde i gdyby istnie-
p protokolanci sądowi obdą-
11 j rzeni talentem pisarskim

l Peissona.
I I Słówko „gdyby" odnosi się

zresztą tylko do nazwiska ka-
* ipitana i do paru szczegółów
1 sprawy. Bo sama sprawa za-
P .tonięcia statku „Canope" i
P osoba kapitana „Canope" są
p na pewno prawdziwe i rze-

p czywiste, nawet jeśli nie zćla-
p rżyły się Wcale. Co roku oce-

j an pochłania dziesiątki stat-
. Jcóu> i prawie zawsze udaje
. Isię potem rozpoznać przy-

P czynę katastrofy, ustalić czyj
błąd albo niedbalstwo aczy-

0 tliły ją możliwą. Teoretycznie
i rzecz biorąc, katastrofa jest
i zawsze wynikiem czyjegoś
J błędu, współczesne statki są
\ powiem zbudowane tak, aby'

mężna było nimi bezpiecznie
Ifeglow.ać przy każdej pogo­

dzie. Przypadek „Canope"
iwydafe się nieco odmienny,
dlatego, że „Canope" już
Iweześniej cieszyła się nie-

świetną reputacją — mary-
narze uważali, że jest źle
skonstruowana. Błąd popeł­
niono więc może nie tam,
na morzu, lecz tu, w mar-

sylskim biurze armatora.

Błąd niezwykle kosztowny,
dwustu ludzi bowiem utra­
ciło życie, a wśród nich wie-.
Ie dzieci.

Kapitana Godde wyłowiono
nieprzytomnego: miał zła­
maną rękę. Zszedł ze statku
Ostatni, usiłował też wynieść
dokumenty pokładoWe, Nikt
nie zarzuca mu tchórzostwa,
ani niedopełnienia kapitań­
skich, obowiązków w ostat­
niej, godzinie. Pytają o prze­
bieg całych tygodni poprze-

P. dzających, dramat. Pytają:
P — Dlacżesb przyjął pan
p dowództwo statku, który, bu-.
p (iził tyle, Uzasadnionych wąt-
p pliwoici? .

Godde odpowiada: P
— Przejąłem dowództwo

po Derieu, który — jak wia- (t
domó — tui przed wyruszę- (i
niem zntąrł w Neapolu. De- .

rieu był doskonałym mary- \
narżern i nikt nie wątpił w

słuszność jego decyzji, a (
przecież on zgodził się... To *

tylko j a budziłem ich wąt- P
pliWości, nie „Canope"... i1

Pytają: P
— Kapitanie Godde, dla- (

czego na statku tak niepew- P
nym i przy sztormie Zmie- P
nil pan kurs, aby iść na po- p
moc statkowi ,fMarco Polo", p

Godde odpowiada;
'

— Nie uważałem statku za

niepewny, a odmowa pomo­
cy wydawała mi się sprze- 1
czna z moim sumieniem, 1

Po trzymiesięcznym śledź- I
twie, po wysłuchaniu dzie- (
statków Świadków, stary ka- (
pitan Cemay uznaje obie te <

odpowiedzi za zgodne z praw- .

dą i słuszne. (Statek w koń.
cu1 okazał się pewny, sta­
tek nie zawiódł w punktach,
które wywoływały przedtem 1

tyle niepokoju). Dopiero na 1
końcu pada pytanie • zasad- 1

nicze: i
— Dlaczego nie zawrócił 1

pan. rano, kiedy zwrot był J
jeszcze możliwy? Dlaczego i

próbował pan za późno, i
kapitanie Godde? (

Odpowiedź brzmi: i
Nie myilałem,, że to bę- (

dzie Za późno. .

Na eo słyszy:
— Ale było za późno, i

skoro statek zatonął. i
I dopiero wtedy kapitan i

Godde pojmuje, że będą go i
sądzić za coś, czemu nie i
mógł zapobiec, za coś, czego ,

nie Zrobił, ale co mu się ,

zd dź zy ł o, Za błąd, które­
go niepodobna było uniknąć,
bo nic o nim nie było wiado­
mo, póki nie', nastąpiły stra­
szliwe skutki.

Pytanie czytelnika: Za co i
jak będą sądzić kapitana 1
Godde, który ch ci ał jak •

najlepieji który nie mógł 1
się nie pomylić? i

ANNA TARSKA (
Edouńrd Peisson. SOŁ . MÓ- ■-!

UZA. Tłum; T. BorysiewiCz.
'

WYDAWNICTWO MORSKIE I
1967. Cena 15 zł. (

Z sali koncertowej

Wieczory
bogatych wrażeń

Wbrew dotychczasowym tra­
dycjom, lutowy „Wieczór Wa­
welski" odbył się nie we wto—
rek — lecz w czwartek, w przed­
dzień dwóch kolejnych koncer­
tów Filharmonii, o zmiennych
tym razem programach. Tak
więc dzień po dniu przeżywa­
my w Krakowie wieczory bo-
gute we wrażenia muzyczne, a

przecież już w przyszłym ty­
godniu rpzpoczną się „Dni Mu­
zyki Organowej", Dla, meloma­
nów zatem — piękne chwile!

Gościem zagranicznym Ostat­
niego „Wieczoru Wawelskiego"
była skrzypaczka amerykańska
—• Syluia Rosenberg. Jej wy­
stęp był tu właściwie recitalem
— bądź solo, bądź z towarzy­
szeniem fortepianu (b. dobra
polska akompaniatorka —

Elżbieta Sobkowicz!) grała ona

w sali Senatorskiej blisko pół­
torej godziny: sonaty Beethoue-
na, Bacha i Debussy’ego. Na­
stępnego dnia, czyli wczoraj
wystąpiła Syluia Rosenberg w

Filharmonii, grając z orkiestrą
aż dwa popularne koncerty
skrzypcowe: A-dur Mozarta- i
e-moll Mendelssohna. Tak du­
ży zasięg i przekrój repertuaro­
wy pozwolił nam na bliższe po­
znanie ayierykańskiej artystki,
jednej z najwybitniejszych dziś
zresztą wiolinistek Nowego
Świata. Świetna artystka: pięk­
ny ton, szlachetnie prowadzo­
ny i kształtowany, rozumne,

—4— '

Gwiazdy
i... gwiazdki

* Francoise Sagan pisze swój
pierwszy kryminał. Tytuł: „Stra­
żnik serca".

* Ava Gardner kręci w Pa­
ryżu nową wersję „Meyęrlin-
ga” w reżyserii T. Younga, z

Katarzyną Denetiye, Omarein
Sharifem i Jamesem Masonem.

* Winston Churchill junior
przyleciał do Paryża by wziąć
udział w inauguracji nowego ba­
ru: „London Tavern” przy rue

du Sabot.
:i: Louis Armstrong wziął u-

dział w festi-walu piosenki--' w

San Remojł SjSiewaP tym '•razem-'
?jśo włosku; ;tZ włoskim'repertu.--
arem wystąpili też Pauł>'- Anka»-
Dionne Warwlck, Sara Yaughan
i Adamo.

głęboko odczute muzykowanie,
doskonałe interpretacje styli­
styczne, Z szerokiego progra­
mu, w jakim produkowała się
podczas obu wieczorów Syluia
Rosenberg, właściwie trudno coś
wyróżniać: każda wykonywana
kompozycja miała swój zam­
knięty dojrzały sens i smak ar­
tystyczny. Mnie osobiście Szcze­
gólnie upamiętniła się piękna
realizacja Koncertu Mozarta:
cyzc-lerska, kunsztownie wypra­
cowana, iście mozartowska ro­
bota muzyczna.

Szkoda tylko, iż orkiestrowe
tło występu Syluii Rosenberg
r.ie było tak doskonałe, jak te­
go wszyscy sobie życzylibyśmy:
orkiestra prowadzona przez dy­
rygenta Janusza Przybylskiego
(akompaniament da koncertów
skrzypcowych Mozarta i Men­
delssohna — a ponadto uwer­
tura do opery „Alceste" Glucka)
robiła wrażenie niedostatecznie
przygotowanej do koncertu, nie­
które usterki były szczególnie
przykre, (wciąż kiksujące wal-
tomie w Koncercie Mozarta,
„rozsypujący się" finał Koncer­
tu Mendelssohna). Myślę, iż do
występów wpólnyćh z solista­
mi o takiej międzynarodowej
sławie i znaczeniu artystycznym
powinno się przygotowanie na­
szej orkiestry i dyrygenta oto­
czyć szczególną troskliwością;
nii chodzi tu bowiem tylko o

poziom wykonawczy tego jedne­
go koncertu, lecz o ogólną o-

pinię, jaką . nasi muzyczni goś­
cie mogą wynosić potem z Kra­
kowa i kolportować po świecie.

Osobnym dla siebie skarbcem
Wrażeń artystycznych był wy­
stęp zespołu Wrocławskiego Tea­
tru Pantomimy podczas „Wawel­
skiego Wieczoru”. W niecodzien­
nym potoczeniu, na tle arrasów
wawelskich, w stylowym oświe­
tleniu piękno ruchu nabierało
tu szczególnej, właściwie niepo­
wtarzalnej artystycznej wyrazi,
stości. Nasi wrocławscy goście
4- przyjmowani przez widzów z

Wielkim zasłużonym aplauzem
zaprezentowali tu pięć obra­

zów
'

kompozycji pantomimi-
cznych; specjalnie ciekawie je­
dnak wypadły efekty nie tyle
scen zbiorowych, ile skamerali-
.żpwmyęh. gdzie, uwąge można
'm:łó!'śf;upić.c ridAndywićŃidtnos-
ciacH'^'d^ezeg.6lriifćn w:§kfln!aw-.
,ęóu:.■",■'

JERZY. PARZYITSKI

11.45 Igrzyska Olimpijskie
w Grenoble, 13.15 przerwa, 15.4(>
Progr. dnia, 15.45 i 16.15 Politech­
nika — Elektrotechnika II roku,
16.45 Kronika Olimpijska, 16.55
Wiadomości, 17 Kino „Ptyś”, 17.15
„Wica” film rum., 17.35 Kronika,
sSso „Eureka”, 18.25 Z cyklu „7
bilionów młodych”, 18.40 Z cyklu
„Rok 2.000-ny”, l«-20 Dobranoc, —

15.30 Dziennik, 20.05 Teatr TV:
„Dzień jego powrotu” Z. Nałkow­
skiej, 21.35 „Klaps” magaz. aktu­
alności film., 22.05 Dziennik, 22.20

Igrzyska Olimpijskie w Grenoble,
22,55 Progr, na jutro, 23 i S3.35
Politechnika — Elektrotechnika
II roku.

WTOREK

10 „Wizyta w mieście” dla kl. I,
10.25 „Dama z pieskiem” — film
radź. 11.55 Język poi. dla kl. V i

VI, 12.30 Przysposobienie roln.

13,05 przerwa,. 13.15 Igrzyska Olim­
pijskie, 14.30 Przysposobienie rol­
nicze, 1’5.05 przerwa, 15.40 Progr.
dnia, 15.45 i 16.25 Politechnika —

Fizyka II roku, 16.55 Wiadomości,
17 Dla mł widz.: „Zapraszam na

wtorek wieczór”, 17.25 „Kamień 1
Historia” film Tele-Aru, 17.40

Igrzyska Olimpijskie, 19 Nlez tyl­
ko dla pań, 19.20 Dobranoc, 19.30

Dziennik, 20,05 „Giełda piosenki”,
20.40 ,,Z domu” — progr. obycza­
jowy red. młodz,, 21.15 Dziennik,
21.40, 22.10 i 22.30 Igrzyska Olimpij­
skie, 23 Progr; ź na jutro, 23.05 i
23.40 Politechnika — Fizyka II ro­
ku. .

ŚRODA

9.55 Wychowanie obywatel, dla
kl. VIII, 10.25 przerwa, 10.55 Fizy­
ka dla kl. VII, 11.25 Film z serii:
Sherlock Holmes, 12.15 przerwa,
15.40 Progr, dnia, 15.45 i i«.25 Po­
litechnika — Matematyka I roku,
16.55 Wiadomości, 17 Dla dzieci:

„Czyje to ślady”, 17.30 Telekram,
17.40 „Dzielnica czy miasto”, 18
Kronika, 18.15 „Sylwetki kompo­
zytorów” Johannes Brahms, 18.45
Wszechnica: Między nami ludźmi,
Moralność mieszczańska, 19.20 Do­
branoc, 19.30 Dziennik, 20.05 Film
z serii: Sherlock Holmes, 20.55
Światowid, 21.25 Dziennik, 21.40,
22 Igrzyska Olimpijskie, 23 Progr.
na jutro, 23.05 i 23.40 Politechni­
ka —• Matematyka I roku.

CZWARTEK

9.55 Historia dla kl. VIII, ,10.^5,
przerwa, ^.11.5 i Język

'

polski dla
k 1.?(-K-Ię 162155 prze^ WS$ 15. '30' r ogr.
dnia, 15.35 i '16.15 Politechnika —

Wytrzymałość materiałów — II

rok, 16.45 igrzyska Olimpijskie,

16.55 Wiadomości, 17 „Ekran *

bratkiem”, 17.30 Progr. pubUcyst;,
17.50 igrzyska Olimpijskie, 18.30

Poligon, 18.55 Wielkie balety —

progr. muz. 19.30 Dobranoc, 19.40
Dziennik, 20.15 Film z serii „Al­
fred Hitchcock przedstawia”, 21.05
Rozmowa o książkach, 21.15 Dzien­
nik, 21.40, 22.10 i 22.30 Igrzyska
Olimpijskie, 23 Progr. na jutro,
23.05 i 23.40 Politechnika: Wytrzy-,
małość materiałów — II rok»

PIĄTEK
10.05 Jimmy i kobieta zdecydo­

wana — film, 10.55 Wychowanie,
piast, dla kl. V, 11.25 przerwa,
13.15 igrzyska Olimpijskie, l$.3O
przerwa, 15.40 Progr. dnie, 15.45 i
16.25 Politechnika — Fizyka, 16.55
Wiadomości, 17 Miś z okienka,
17.15 Film z serii „Rycerz Zawie­
rucha” — fran. 17.45 Kronika, 18
Recital piosenkarski, 18.15 Czło­
wiek a ziemia — progr. pt. „Że­
niaczka”, 18.45 Czwarta zmiana,
19.20 Dobranoc, 19.30 Dziennik, 20

„Jimmy i kobieta zdecydowana”
film ang. 20.45 Wszechnica „Hip­
noza”, 21,25 Dziennik, 21.35, 22

Igrzyska Olimpijskie, 23 Progr. na

jutro, 23.05 i 23.40 Politechnika —

Fizyka I roku. .

SOBOTA

9 „Przed świtem” film ang. 10.50

przerwa, 11.55 Geografia dla kl.

VI, 12.25 przerwa, 12.45 Geografia
dla kl. VIII, 13.15 Igrzyska OHm-
pijakie, 14.30 przerwa, 15.1.5 Progr-»
dnia, 15.20 Kurs rolniczy, 15.55
Szkiełko i oko, 16.15 Dla mł. widz.

„Piąty trójmecz harcerski”, 17.20
Wiadomości, 17.30 Igrzyska Olim­
pijskie, 19.30 Dobranoc, ,19.40 Mo­
nitor, 20.20 „Małżeństwo doskona­
łe” progr. rozrywk. 21.20 Dzień-,
ńik, 22.10 Igrzyska Olimpijskie, 23

„Przed świtem” — film ang.

NIEDZIELA

8.50 Progr. dnia, 8.55 Kurs rol­
niczy, 9.20 Przypominamy, radzi­
my, 9.40 Trzeci konkurs im. P.
Czajkowskiego — film muz. radź.
10.55 PKF, 11 Film z serii „Ucie­
kinier”, 11,30 Wiadomości, u .40

Progr. publicyst. 12 Teatrzyk dla

przedszkolaków, 12.45 Igrzyska
Olimpijskie, 15.10 Przemiany; 15.40
„Żołnierz Ojczyzny” cz. I dok.
film. „Rok 1941” radź. 16.40 Z cy­
klu „Dudzie i zdarzenia”, 17 Teatr

niedzielny „Dziewczęta w letnich

sukienkach”, 18 Z cyklu „Piórkiem
i węglem”, ja.20 „Sezam muzycz­
ny”,. 18.55 Spotkanie z pisarzem —•

Wilhelm Szewczyk, 19.20 Dobrać
noć/ 19.30 Dziennik, 20 Igrzyska
'Olimpijskie;1 22 Kronika Olimpij­
ska, 22,10 Teatrzyk Gozdawy i

Stępnia,

Mieszkańcy
dzielnicy Kleparz!
Skorzystajcie z okazji kupna

Resztek materiałów
jedwabnych, wełnianych i bawełnia­
nych — które w dużym wyborze
poleca nowo otwarty sklep MHD

Kraków, ul. Długa 50

Kupno
ZASTAVA kupię. Oferty
23805 „Prasa” Kraków,
Wiślna 2.

Lokale

Praca

PRŻYJMĘ dwóchA kwa­
lifikowanych mechani­
ków samochodowych i
dwóch uczniów. Kraków,
Pędziehów 26, warsztat.

wzpiSy na kursy pisania
na maszynach, dla stu­
dentów,, przyjmuje sto­
warzyszenie stenografów
i Maszynistek — Kraków,
ul. Mikołajska 2.

Sprzedaż

Nauka

„OŚWIATA” przyjmuję
zapisy na kurs technik
teatralnych. Krąków, Ma­
zowiecka 8, telefon 394-23.

SYRENĘ w b. dobrym
stanie sprzedam, — Krą*
ków-Borek, ośiMlle Kęp­
na 15/7. 123899-g
^OPEL Recnrcl” 1957 —

'sprzedam. Stan dobry. —*

wiadomość: ŃoWa Huta.
Na Stoku 45/Ż.

ODSTĄPIĘ pokój. Nowa
Huta, os. Kolorowe 7/13.

ZAKOPANE! Pokój, ku­
chnia brąz kiosk cukier­
niczy, centrum — zamie­
nię na mieszkanie w Kra­
kowie w okolicy dwor­
ca. Oferty 23839 „Prasa”
Kraków, Wiślna 2.

POKOJU lub pomieszcze­
nia, nadającego się na

pracownię bieli żniarską
w dzielnicy Stara Olsza —

osiedle Oficerskie ■po­
szukuję. Oferty 23964 —

„Prasa” Kraków, Wiśl­
na 2,
MIESZKANIE spółdżief-
cze typu M-4, pełny kom­
fort, słoneczne, w Tar­
nowie, zamienię na podo­
bne w Krakowie. Oferty
23927 „Prasa” Kraków,
Wiślna 2.
2 POKOJE “i kuchnię —

komfortowe — dzielnica
Zwierzyniec, zamienię na

-pokój z kuchnią i gar­
sonierę, względnie 2 gar­
soniery. Oferty 23920 —

„Prasa” Kraków, Wiśl­
na 2.

Przerabiamy stare kołdry
wełniane, puchowe, watowane —

ói-az PIERZYNY NA KOŁDRY

wykonujemy nowe z materiałów
własnych i powierzonych

w punktach usługowychSPÓŁDZIELNI PRACY
BIELIZNIARZY

W KRAKOWIE,
Ul. Dłuta 47. telefon 370-60, ul.

Grodzka 46, telefon 224-59.
PONADTO NOWOŚĆ! — Punkt

Usługowy przy ul. Grodzkiej 46 —

SZYJE KOŁDRY. MASZYNOWO.

PRACOWNICY POSZUKIWANI

Zakłady Budowy Maszyn i Aparatury im. St. Szad­
kowskiego — w Krakowie, ul. Grzegórzecka 71 —

zatrudnią natychmiast 4 INŻYNIERÓW ELEKTRY­
KÓW do działów Konstrukcyjnego i Technologicz­
nego, INŻYNIERA MECHANIKA na stanowisko st.
konstruktora. EKONOMISTĘ z wyższym wykształ­
ceniem ekonomicznym na stanowisko st. ekonomi­
sty do Działu Organizacji, DYSPOZYTORA TRANS­
PORTU — wymagane wykształceni© średnie tech­
niczne i ^praktyka, EKONOMISTĘ do Działu So­
cjalnego — wymagane wykształcenie średnie ze

znajomością zagadnień socjalnych oraz PRACOW­
NIKÓW FIZYCZNYCH — SZLIFIERZY, FREZERA,
5 WYTACZARZY, DŁUTOWACZA. 2 WIERTACZY,
43 TOKARZY — wymagane pełne kwalifikacje za­
wodowe i praktyka. — Szczegółowych informacji
udziela i przyjmuje zgłoszenia kierownik Działu
kadr i Szkolenia — Kraków, ul. Grzegórzecka 71,
telefon nr 256-14. K-1127

TYNKARZY, MURARZY, CIEŚLI, ZBROJARZY,
BETONIARZY. MALARZY, MISTRZÓW WODNO­
KANALIZACYJNYCH, POSADZKARZY, szkla­
rzy oraz ROBOTNIKÓW NIEWYKWALIFIKOWA­
NYCH — zatrudni natychmiast Krakowskie Przed­
siębiorstwo Budowlane ,,Zachód” —- Kraków, ul.
Salwatorska 14. — Praca na terenie Chrzanowa, Ja­
worzna, Skawiny i Krzeszowic.

Dla zamiejscowych bezpłatne zakwaterowanie
w hotelach robotniczych zapewnionej W hotelach

czynne są stołówki pracownicze. Praca w syste­
mie akordowym i akordowo-premiowym, z premią
do 40 proc. Możliwość zdobycia zawodu oraz

zatrudnienia kobiet, w zawodach dla nich dostęp­
nych.

Zgłoszenia przyjmują: Dział Zatrudnienia KPB
„Zachód” — Kraków, ul; Salwatorska 14, telefon
239-40 — (od Dworca Głównego PKP tramwaj linii
nr 2), ZBM Chrzanów, ul. . Oświęcimska 73, Kier.
Grupy Robót, Jaworzno, Osiedle Stałe, Kier. Gru­
py Robót, Skawina, ul. Ogrody, Kier. Bud. Krze­
szowice iś:: Kiery Grupy Robót Wykończeniowych,
Chrzanów, ul, Oświęcimska 1.

Przedsiębiorstwo Robót Elektrycznych; „ELEKTRO-
MONTAŻ” — Kraków, ul. Czysta 7 — zatrudni

2 INŻYNIERÓW lub TECHNIKÓW z uprawnienia­
mi i praktyką na stanowiska kierownika budowy
i st. projektanta,

inżyniera MECHANIKĄ z praktyką warszta­
tową — na stanowisko śt. konstruktora,

KIEROWNIKA BAZY SPRZĘTU i TRANSPORTU
— wymagane średnie wykształcenie techniczne,
ekonomiczne lub ogólne i 6 lat praktyki na tym
stanowisku w przedsiębiorstwie budowlanym lub

transportowym,
TECHNIKA MECHANIKA z praktyką na sta­

nowisko inspektora sprzętu,
KIEROWCĘ SAMOCHODOWEGO Z I lub II kat.

prawa jazdy i przygotowaniem mechanika samo­
chodowego — na stanowisko kontrolera technicz­
nego w Bazie Sprzętu i Transportu,

OPERATORA KOPARKI „MĄ2UR”, posiadające­
go książeczkę operatora.

Wynagrodzenie zgodnie z Układem Zbiorowym
Pracy w budownictwie oraz protokołami dodat­
kowymi. — Osobiste zgłoszenia: Kraków, ul. Czy-
<‘8 » sosnach ed 7 <lo 1«, jKJSM

JESZCZE TYLKO DO U LUTEGO
można kupić okazyjnie

po obniżonych cenach

męskie,. dam-

dziewćsęce
o 30 proc, taniej

— damskie

proc, taniej
dziewczęce,

proc, taniej
z włókna

Wojewódzkie Przedsiębiorstwo
Tekstylno - Odzieżowe w:Krakowie,

Wojewódzki Związek
Gminnych Spółdzielni

„Samopomoc Chłopska" w Krakowie

płaszcze wełniane zimowe, ni'

skoprocentowe,
skie, chłopięce,
i dziecięce
suknie wełniane
i dziewczęce — o 30

♦ koszule nocne —

bawełniane — o 30

4- podkoszulki męskie
1 Pe-Ce — o 25 proc, taniej

■4 trykotaże dziecięce z włókna

Pe-Ce — o 25 proc, taniej
•4 trykotaże dziecięce ze 100 proc,

anilany — o 25 proc, taniej
4* skarpety męskie bawełniane,

długie — o 25 proc, taniej
4^ rękawiczki wełniane jednopal­

cowe — o 25 proc, taniej
4- chustki, apaszki z argony

merony — o 25 proc, taniej
w sklepach detalicznych handlu

uspołecznionego.

KORZYSTAJCIE Z OKAZJI!

ZASTĘPCĘ TECHNICZNEGO KIEROWNIKA OD­
DZIAŁU TRANSPORTU, z wykształceniem wyż­
szym technicznym i co najmniej a-letnią praktyką
W branży samochodowej lub średnim technicznym
i. co najmniej S-letnią praktyką, w tym 3 lata
w bazie transportu — przyjmię Miejskie Przedsię­
biorstwo Robót Drogowych w Krakowie, Rynek
Główny 25, i$i piętro,, pokój nr 1, Dział Organizacji

Różne

PIĘKNE, zagraniczne su­
knie ślubne wypożyczam.
Kołdanowa, Kraków, To­
polowa 52, 123.968-g
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Marii

Niedziela

11
Sobota

b Chlubne wykonanie wpłat na SFBSil

Jacka.,

Teatry

19.15
19.15
19.15
19.30

,,Wi-
19.15

Gro-

Plenum KK FJN

Gdzie Kiedy?

Dziś rano, W sali obrad Rady
Ńarodpwej m. Krakowa, rozpo­
częło się poszerzone plenarne po­
siedzenie Krakowskiego Komite­
tu Frontu Jedńośći Narodu.

W pierwszej części uczestnicy
zapoznali się z działalnością Ra­
dy Społecznego Wychowania
Dzieci i Młodzieży w zakresie
wprowadzenia w naszym mieście
obowiązku szkolenia zawodowe­
go nie pracującej i nie uczącej
się młodzieży w wieku 15—13
lat. Jak już informowaliśmy, o-

bowiązek ten zostanie wprowa­
dzony z dniem 1 września bież,
roku. Dziewczęta i chłopcy,
znajdujący się obecnie niejako
poza nawiasem społecznego ży­
cia, zdóbywać będą kwalifikacje
łOOOOOOOOOOOOOOOOOOO

Notatnik
JUTRO O GODZINIE:

# 10 — Sala posiedzeń WK
ŻSL,_ ul. Batorego 2 — Walne
zgromadzenie członków Związ­
ku Kynologicznego w Krakowie.

A POZA TYM:

♦ W Pawilonie Wystawowym,
pl. Szczepański 3, czynna bę­
dzie od 11 bm. wystawa pt. „14
Kolekcji”. Udział biorą: Z.
Grzybowski, J. Joniak, M. Ko­
chanowski,
bowska, Z.
Kruczek, W. Kunz,
ski, T. Łakomski, J. Muszanka-
Łakomska, J. Szancenbach, J.
Świderski, H. Wójcik, J. Ząb-
kowski.

K. Konecka-Grzy-
Kowalewski, M.

J. Lubań-

Ciepło
ze wspólnego pieca

Każdego miesiąca Miejskie
Ciepłownie włączają do swo­

jej sieci centralnego ogrzewania
nowe bloki, z terenu starego
Krakowa i z nowo powstałych o-

siedli.
Ostatnio do pełnej eksploata­

cji przejęto 40 dużych obiek­
tów — instytutów naukowych,
domów akademickich itd. w ul.
Krupniczej, ul. Oleandry i ąl.
Trzech Wieszczów. .

Pęza tym pod opiekę Miej-
śięSklch Ciepłowni przek szuj e

osiedla Dąbie i Kozłówek,

Plener paczkowski
Po serii indywidualnych ek­

spozycji plastyków nowohuc-*
kich, otwarta została w Domu
Kultury Huty im. Lenina przy
ul. Majakowskiego 2 ciekawa
wystawa malarska Opolskiego
Oddziału Związku Polskich Ar­
tystów Plastyków, związana te­
matycznie z Paczkowem, miej*
scowością turystyczną znaną
szeroko z pięknej, zabytkowej
architektury. Kilkadziesiąt ob­
razów ilustruje najciekawsze za­
bytki Paczkowa. Szkoda tylko,
ze zebrane ną wystawie obrazy
utrzymań? są w jednolitym, kon­
wencjonalnym stylu. (aż)*i*****7

• * ES stycznia br., podczas
j i 1“ roczysiego koncertu dla

p uczczenia 23 rocznicy wy-
i Zwolenia Krakowa, wystąpi*
. ty w hali „Korona” połączo-
( ue chóry młodzieżowe, zło-

’ żonę z tysiąca osób. Jak do-
I szło do powstania tego, świe-
< tnie wykonującego swój ar-

II tystyczny program, zespołu-
< * giganta? O odpowiedź na to
11 pytanie poprosiliśmy dyrek-
j tora Młodzieżowego Domu
(> Kultury dzielnicy Stare Mia-

| sto — JERZEGO NOW/1KA.
I gdyż właśnie kierowana

przez niego placówka patro-
< nuje chórom, zarówno od
< strony organizacyjnej jak i
(1 programowej.
(I — W 1964 r. utworzyliśmy
11 przy MDK stuosobowy chór
jl mieszany, którego kierowni-
(I kiem został dyrygent Teatru

Muzycznego w Krakowie_
\ Zbigniew Toffel. Ponieważ p.

Toffel prowadzi równocze-
*. śnie chór dziecięcy

'

przy
1 Szkole Podstawowej, nr 3 o-

7 raz chór złożony z uczennic
(1 i uczniów VIII Liceum O-
(1 gólnoksztąłcącego, przeto zro-

j dziła się myśl wspólnego o-

; pracowywania przez te zc-

i społy wybranych utworów
. muzycznych. W 1966 r, przy-

1 łączyły się do nas chóry
1 dziecięce z krakowskich

nr9i

Rozmowy przy pół-czarnej

Chór tysiąca młodych

f Szkół Podstawowych

w zasadniczych oraz przyzakła­
dowych i międzyzakładowych
szkołach zawodowych, na kur­
sach przygotowujących do wy­
konywania określonego zawodu,
w tym również w oehotniczycii
hufcach pracy.

Drugi punkt porządku obrad
przewiduje sprawozdanie Kra­
kowskiego Komitetu Społeczne­
go Funduszu Budowy Szkół i
Internatów z ubiegłorocznej rea­
lizacji planów finansowych i in­
westycyjnych. W 1967 r. miesz­
kańcy .Krakowa przekazali na

SFBSil 45.1 J7.581 zł, realizując
roczny plan wpłat w %3.2%.
Najwyższy procent przekrocze­
nia planu (121,5 proc.) uzyska­
ła dzielnica Kleparz, w, skali ca­
łego miasta wpłaty pochodzące
od pracowników przedsiębiorstw
i instytucji osiągnęły! 107,8 proc,
rocznego planu, od przedstawi­
cieli krakowskiego środowiska
twórczego — 215,9%, od handlu
prywatnego i usług — 138.3%.

, Plan inwestycji finansowanych
w ub. roku w Krakowie
środków SFBSil opiewał
kwotę 32.317 tys. zł, z

93,8% przeznaczono na

eje szkolne, pozostałą
na inwestycje służby
Plan inwestycyjny, na

wyniesie blisko 40 min

vwvwwywww

W

ze

na

których
inweśty-
cześć ■r—

zdrowia.
1968 r.

zł. (lj

informuje

CZYSTOS0 — ŚWIEŻOŚĆ —

WDZIĘK zapewni stosowanie
na co dzień środków kosmetycz­
nych służących do pielęgnacji
skóry:
.— kremy sportowe, nawilża­

jące, odżywcze i specjalne:
przeciw piegom, przeciw zmar­
szczkom, ochronne do rąk
— płyny do kąpieli
— płyny po goleniu

do pielęgnacji włosów:
— płyny i olejki
— odsiwiacze
— lakiery

do upiększania:
.— wody kwiatowe, kolońskie
i lawendowe popularne i luk­
susowe

— perfumy
— .pudry
— kredki

Artykuły
rze kupić
branżowym
i PDT.

• KĘUB TECHNIKA I HU­
MANISTY (ul. Sraszewskiego
28) zaprasza na spotkanie z pre­
zesem krakowskiego oddziału
PAN prof- dr Zenonem Kle­
mensiewiczem i artystką Marią
Malieką w dniu 12 bm. o godz.
19. Temat spotkania: „Piękno
mowy polskiej — uczony i ar­
tysta”. Imprezę poprowadzi red.
W. Cybulski.

sypkie i w kremie

do warg.

te w dużym wybo-
można w każdym

sklepie MIII), PSS

nr 14, 110-osobowy chór z —

zaprzyjaźnionego z nami —

Młodzieżowego Domu Kultu­
ry w Tarnowie, wreszcie w

ub. roku — chór przy kra­
kowskiej Szkole Podstawowej
nr 114. Proces sukcesywnego
rozrastania się połączonych
zespołów najlepiej ilustrują
następujące wydarzenia: w

pierwszym koncercie, w wy­
konaniu dwóch chórów, któ­
ry odbył się w 1965 r. na

malutkim MDK-owskim dzie­
dzińcu — wystąpiło ok. 200
osób. W rok później, z okazji
zakończenia obchodów 1009-
lecia Państwa Polskiego,
śpiewało już w „Koronie” G00
dzieci i młodzieży,, a w ub.
miesiącu — tysiąc.

— W jaki sposób przygoto­
wuje Pan każdy koncert?
Jest to z pewnością niełatwe
zadanie, tym bardziej, że ma

Pan przecież do czynienia z
— nie zawsze zdyscyplinowa­
nymi — nastolatkami!.. —

t° pytannie skierowaliśmy do
kierownika połączonych chó­
rów — ZBIGNIEWA TOFF-
LA.

Na kilka miesięcy przed wy­
stępem chóry otrzymują i-
dentyezny materiał muzycz-
ny» a gdy praca nad nim
jest już częściowo zaawanso­
wana, objeżdżam wszystkie

Budowa dwóch stalowych wie­
żowców na terenie miasteczka
studenckiego nabrała ostatnio
tempa. Stalowe ramy konstru­
kcji budynków podciągnięto do
V i VII piętra, Przy okazji
warto nadmienić, że w ogólno­
polskiej ankiecie; jaką prze­
prowadził tygodnik „ITD” —

krakowskie miasteczko uznano

za najlepsze i najpiękniejsze w

kraju. Podobną zresztą opinię
wyraziła komisja oceny proje­
któw inwestycyjnych resortu
oświaty i szkolnictwa, uznając
krakowskie budownictwo do­
mów studenckich za typowe.
Według krakowskich projektów
realizowane będą osiedla stu­
denckie w Warszawie, Szczeci­
nie, Gliwicach i Poznaniu. A
więc duży sukces architektów z

Katedry Projektowania Budyn­
ków Mieszkalnych Politechniki

Krakowskiej.
Fot. J. LEWICKI

OOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOO-O-OOOOOOOOOOOOOOO

Spotkanie na os. Szkolnym

Winni są wśród nas
Odbywające gię w Nowej Hu­

cie spotkania radnych oraz

przedstawicieli Prezydium DRN
z miesz|$ańęgrpi. osiedli stąnę.1,

chyba najlepszą platformę
do wynuany opinii’..na tematy,
które interesują obydwie stro­
ny. Jest tu miejsce zarówno na
omówienie problemów dotyczą­
cych całego osiedla, jak 1 spraw
bytowych poszczególnych oby­
wateli. Z naszej strony, jako ob­
serwatora i sprawozdawcy jed­
nego z takich spotkań na os.

Szkolnym, w którym uczestni­
czył tym razem przewodniczący
Prezydium DRN Nowa Huta
mgr inż. St. Cichocki — mo­
żemy tylko wyrazić zdziwienie,
że na tak istotnym dla miesz­
kańców tego osiedla zebraniu
frekwencja ograniczyła się dó
kilkunastu osób. Z pewnością
ktoś tu zawinił, gdyż w in­
nych podobnych, spotkaniach o-

siedlowych uczestniczy po 100
do 200 mieszkańców. Pozostaw­
my jednak tę sprawę . a zajmij-
my się tematem i atmosferą te­
go spotkania.

zespoły, przeprowadzając na

miejscu niezbędne konsul­
tacje. Drugi etap — tp pró­
by, podczas których odbywa
się scalanie chórów dziecię­
cych i chórów mieszanych, ę-
tap trzeci — to już (w dużęj
hali) kilkugodzinne próby
generalne z udziałem wszyst­
kich zespołów i orkiestry. A,
że trudności są, to prawda. Z
początkiem roku szkolnego
młodzież chętnie zgłasza się
do zespołów, z zapałem roz­
poczynając w nich pracę.
Potem zapał powoli wygasa,,
z frekwencją na próbach
różnie bywa, ale w miarę
zbliżania się terminu wystę­
pu napięcie emocjonalne
wzrasta, wszyscy są znowu
bardzo obowiązkowi, ą pod­
czas koncertu — niesłycha­
nie przejęci. Są rówież kio*
poty z tzw’. płynnością kadr.
Jest to w zespołach szkol­
nych zjawisko nie uniknione,
bo przecież co rok odchodzą
z tych zespołów absolwenci
najstarszych klas. Dlatego
też rekrutację do chórów
przeprowadza się co 12 mie­
sięcy, tuż po wakacjach,
przy czym spośród ochotni­
ków wybieramy muzycznie
najlepszych.

— Bardzo Panom za raz-

mowę dziękujemy* (lov)

Z dniem 12 lutego br. do cza­
su zakończenia robót żostaje
zamknięty dla ruehu kątowego
przejazd pod wiaduktem na ul.
Wrocławskiej. Dojazd do os. A-
zory od Bronowie — ul. Rydla i
Radzikowskiego, od Nowego
Kleparza — ul. Łokietka,
ną lub Racławicką. Ruch
pod wiaduktem zostaje
many.

Oboź-
pieszy
utrzy*

Dlaczego...
...inkasenci tak nieregularnie

przychodzą do odbiorców ener­
gii elektrycznej i gazu? Stałe
tłumaczenia chorobą nie przeko­
nują odbiorców, zwłaszcza, że
gdyby sami spóźnili się Z za­
płatą, żadne wymówki nie były
by brane pod uwagę. (ol)

2

Mimo znikomej frekwencji
miało ono bardzo żywy i rze­
czowy przebieg. Dobrze się na-,
wet,, stało,, ,.że., przewodniczący
DRN zrezygnował z : przyjętej
formy <odgórnej?". informacji
sprawozdawczej • i tzw, zagaje­
nia oddając głos przedstawicie­
lom osiedla, którzy bez ogródek
wygarnęli swoje żale i preten­
sje pod adresem ADM i niektó­
rych przedsiębiorstw podporząd­
kowanych. DRN. Była tu mowa

o brakoróbstwie ekip układają­
cych chodniki i opieszałości
Mpo . w oczyszczaniu śmietni­
ków, o zbutwiałych i nie wy­
mienionych od 15 lat podłogach,
o zepsutych rynnach, o nie za­
mykanych na noc bramach i
dewastowanych klatkach schodo­
wych, o zakłócaniu spokoju pu­
blicznego i chuligańskich wy­
brykach podchmielonej młodzie­
ży, o remontach mieszkań i a-

daptacji pomieszczeń handlo­
wych, o- hałasach agregatów w

restauracji „Wisłą” i uciążliwej
komunikacji tramwajowej.

Nie chodzi o pełną listę skarg,
skrzętnie zresztą zanotowanych
przez sekretarza spotkania. Istot­
nym i jakże pouczającym mo­
mentem była próba znalezienia
wspólnego mianownika przy­
czyn większości tych niedoma-
gań, której podjął się gospodarz
dzielnicy. Mając w swym ręku

, Z zebrane z

wykazał
że odpowie-

niezbite argumenty
terenu całej dzielnicy
on przykładowo, ; i:
dzialność za wygląd osiedla i
jego atmosferę spoczywa przede
wszystkim na samych mieszkań­
cach. Dowiódł również, że setki
tysięcy złotych z budżetu dzięl-
nicy _ pochłania rok rocznie (w
granicach jednego tylko osied­
la) naprana szkód wyrządzanych
przez mieszkańców. Bez społecz­
nej, obywatelskiej postawy, bez
troski wszystkich, o wspólne
mienie, trudno jest podnieść ran­
gę osiedla i likwidować niedo­
magania

To już niemal wiosenna spacer* Fot. ł. Rośklewięz

SOBOTA

Słowackiego godz. 19.15 „Mo­
ralność pani Dułskiej”. Klub
ZZK 19.15 „W czepku urodzo­
na”. Modrzejewskiej
„Zmierzch?*. Kameralny
„Pokojówki”. Rozmaitości
„Hamlet” (zamkn.),
„Trismus”. Ludowy 19.15

śniowy sad”. Muzyczny
„Niedziela w Rzymie”,
teska 11 „Amina**. Kolejarza
19 „Milion**. Jama Michalika
(Floriańska 45) 22 „Trędowa­
ty**. Piwnica 22.45 „Łaska
imperatora’*. Filharmonia 19.30

Prawykonania oratorium Jea­
na Guillouf „Sąd ostateczny”.

NIEDZIELA

Ka-
19.15

Słowackiego godz. 14 „Car­
men”, 19.15 „Dom otwarty*?. —

Modrzejewskiej 15 Tango”,
19.15 „Derby w pałacu’
meralny 15 „Łaźnia”
„Trojanki”. Rozmaitości 15.30

„Niebieski ptak” (godż. 11 —

zamkn.), 19.30 „Trismus”. Lu­
dowy 19.15 „Bliźniaki z Wępe-
cji”. Groteska 16 „Amina’*. —

Kolejarza 15, 19 „Milion”. Ja-\
ma Michalika 11 i 22 „Trędo­
waty” (godz. 11 przedst.
zamkn.). Klub ZZK i Piwnica
— jak w sobotę.

Kina

Kijów godz. 17.30 „Wojna 1

pokój” (ZSRR, 1. 14). Wolność
16, 19 „Działa Nayarony” (ang.,
1. 14). Warszawa 15.45, 16, 20.15

„Długa droga” (ft„ 1. 14). —

Uciecha 15.45, 18, 20.15 „Na po­
moc” (ang., 1. 11). Wanda 10.30,
12,45, 15.30, 18, 20.15 „Flip, Fiap
i inni” (USA, i. 11). Apollo 10,
12.30, „Osiodłać wiatr” (USA, .

1. 14), 15.45, 18, 20.15 „Wyciecz­
ka w nieznane” (poi., 1. 16). —

Mł. Gwardia (Lubicz 15) 14.45,
17, 19.15 „Winnetou” I cz.

?(jui>NRF,'1IK?’' SZTUK#

20
miłość ’ przemija” (Jug„ 1., 16).
Wrzos (Zamojskiego 50) 1-5.45,' ‘

18, 20ą „Koty” (fr., 1. 18). Zuch

(Krowoderska 8) 15, 17

chajmy syrenki” (pól.,
Melodia (Zwierzyniecka
18.15, 20.30 * „Pamiętnik

Hanki*.’ (poi.; 1. 16). Wisła (Ga­
zowa 31) 15.45, 18, 20,15 „Ściga­
ni przez śmierć” (fr., 1. 16). —

Maskotka (Dzierżyńskiego 55)
15.30, 17.30, 19.30 „Niewierność”
(wł., 1. 18). Miniaturka (Frań-*
ciszkańska 1) 10, 12, 17, 19

„Włoszki i miłość” (wł„ 1. 16),
15, 16 Bajki. / Energetyk (Pła-
szów — stadion) 17, 19 „We-

i»Ko-
1. 14).
1) 16,
pani

„Skaldowie" nagrają
drugiego longplaya

Nakład pierwszego longplaya
„Skaldów”, w którym przewa­
żają piosenki Leszka Moczul­
skiego i Andrzeja Zielińskiego —

błyskawicznie znika z półek
księgarskich. Wygranie przez
ton zespół plebiscytu na „Ra­
diową piosenkę roku” przyśpie­
szyło decyzję nagrania drugiego
longplaya z piosenkami, do któ­
rych teksty napisali .Leszek. A.
Moczulski, Agnieszka Osiecka i
Wojciech Młynarski, a melodie
skomponował szef zespołu An­
drzej Zieliński. Piosenką tytuło­
wą będzie laureatka-przebój ro>-
ku 1967 „Wszystko mi mówi, że
mnie ktoś pokochał” (Młynar­
ski — Zieliński). Nagrania roz-

poczną się w marcu. Płyta uka_
że się w sprzedaży w przeded­
niu VI Opolskiego Festiwalu
Piosenki.

(fr.,' I. 14).
(Zakopiańska 62) 19
łodzie Wikingów*’

Dom Żołnierza

sterplatte” (poi., 1. 14). Tęcza
(Dębniki. Praska 52) 17, 19.30

„Cartouche zbójca”
Chemik

„Długie
(ang., 1. 14).
(Lubicz 48) 15.45 „Pokochajmy
się” (USA, i. 14). Kultura (Ry­
nek Gł. 27) 18, 20.15 „Kochajmy
syrenki” (poi., 1. 14). Wiedza

(Rynek Gł. 27) 18 „Ną cyrko­
wej arenie” i in. Mikro (Dzież-'
żyńskiego 5) 16, 18, 20 „Pierw­
sza Bastylia” (radź., 1. 14). —

Związkowiec (Grzegórzecka 71)
17, 19.13 ;,Sabrina” (USA, i. 14)1
ZZK Prokocim (Bieżanowska
71) 18 „Uwiedziona i porzuco­
na” (wł., 1. 18).

Fotoplastikon (Szczepańska
5) M—21 „Od Araratu do Mar­
sylii”.

KINA W NOWEJ HUCIE

Świt godz. 15.45,
„Czterej pancerni :

Iii zestaw (poi., I. ’

Wid 15.45, 18, 20.15

przeciw rzymskim
(Fum., 1. 14). M. Sala
19.13 „Czarny dzi^ń w

Rock’* (USA, 1. 16).
(Majakowskiego 2) 16,
„Samotny Jeździec”
16). Balladyna (Grębałów)
„Tom Jones” (ang., 1. 16).
Orion (Podłęże) 18 „Żołnierki”
(wł., L 18). .

, 18. 20.15
i pies” —

7). Swiato-

^.Waleczni,
legionom”

15, 17,
Black

Sfinks

18,
(USA,

29
1.

18

NIEDZIELA K

Wolność godz, 11, 16, 19

„Działa Navarony”. Warszawa

12.15, 15.45, 18, 20.15 . „pługa
droga”. Uciecha 12, 15.45, -18,
2% 15. „Na pomoc”, Mł. Gwar-'

dią 12, 105, 17, 19.15 „Winhę-
touj 1 cz. 'Zucli 15, 17, 19 „Kó-
cha''fni.y syrenki”. Melodia

19.30, 12.45 „Młodość Chopina”
(poi., I. 12), 16, 18, 20.15 „Pa­
miętnik pani Hanki’*. Tęcza
15, 17, 10.30 „Cartoucfte zbój­
ca”. Wisła 11, 13 „Nie Jedzcię
stokrotek” (USA, I. 12), 15.45,
18, 20.15 „Ścigani przez
śmierć”. Miniaturka 15, 17
„Włoszki i miłość”. Swoszo-
wianka 15.30, 18 „Gdzie Jest
trzeci król” (poi., 1. 14). Che­
mik 14.45, 17, 19.15 „Długie ło­
dzie Wikingów”. Dom Żołnie­
rza

my
na

18,
Mikro 11,
Bastylia”;

Kijów, “Wanda, Apollo, Sztu­
ka, Wrzos, Maskotka,- Energe­
tyk,

'' Żwiążkowiec, r ZZK Pro­
kocim, Fotoplastykon — Jak w

sobotę.

15.30, 17.50, 20.15 „Pókochaj-
slę”. Kultura 11 „Kwiat

śniegu” (radź., 1. 9), 15.45,
20.15 „Kochajmy, syrenki”.

16, 18, 20 „pierwsza

program

Wrzos godz.
ka 16.15, 11.15,
ka 11, 12, 13,

DŁA DZIECI

11 i 12, Maskot-

12.15, Miniatur-
14, Chemik II,

Dom Żołnierza 12.30, Związko­
wiec 12. 1

KINA W NOWEJ HUCIE

Świt godz. 13.45, 15.45, 18,
20.15 „Czterej pancerni i pies”
IV zestaw . (poi., 1. 7). Świato­
wid 11.15 „Powodzenia chłop­
cze” (jug., I. 11). 15.45, 18,
20.15 „Gra bez reguł” (CSRS,
1. 16). Balladyna 18, 18 „Tom
Jones”. Orion 16, 18.30 „Żoł­
nierki”. Światowid mała sala,
Sfinks — jak w sobotę.

PROGRAM DLA DZIECI

Świt godz. U, Światowid
11.15, Sfinks 10, 11, 12.

UWAG A

Za zmiany w ostatniej chwi­
li wprowadzane w repertua­
rze teatrów, kin i telewizji,
redakcja nie Pierze odpowie­
dzialności.

Dyżury
SOBOTA

Chirurg.: Trynitarska 11

(dzieci do lat 14 — Prokocim),
Intern.; Trynitarska 11, Laryn­
golog.: Kopernika 23a, Oku-
list.: Kopernika 38, Urolog.:
Prądnicka 35, Neurolog,: , Bo­
taniczna 3, Pediatr.: Proko­
cim, Gruźliczy dla mężczyzn:
Prądnicka 80, dla kobiet: Wo<
la Just. Pogot. Ratunk., Sie­
miradzkiego 1 — •wypadki teł.

09, zachorowania i przewozy
te,i. 395-00, 395-01 1 395-02, Pod­
górze tel. 625-50 i 657-57, Grze­
górzki tel. 209-01 i '205-77,■Po­
got. MO tel. 07, Straż Poi.
tel. 08, Pomoc Drogowa PZMot
— Kraków- tel. 417-60 czyń.- ,od
7—22, Punkt Informac. o Cslu-

gach,
Nowa

411-11,
422-22
433-33.
weJ Huty i pow. Proszowice:

Szpital w Nowej Hucie.

NIEDZIELA

Chirurg., Intern., Okuli,t.,
Urolog., Neurolog.: Prądnicka
35, Pediatr,: Prądnicka 37; po­
zostałe dyżury •— jak w sobo­
tę.

Solskiego 27 tel. 565-88,
Huta: Pogot. MO

Pogot. Ratunk.
i 417-70, Straż pot.
Dyżur Pediatr. dla

tel.
tel.
tel.
No-



Występy Polaków

bez sukcesów Ą OUMPIJSIftĘ:-,W GRENOBLE $

CZWARTY DZIEŃ X ZIMOWYCH IGRZYSK OLIMPIJSKICH WY­
GONIŁ 3 MISTRZÓW OLIMPIJSKICH, ALE AURA NIE BYŁA NA­
DAL ŁASKAWA, UNIEMOŻLIWIAJĄC
szych Ślizgów bobsleistow i
SANECZKARZY.

Pierwszy meda! zdobyła Szwed­
ka Toini Gustafsson w biegu na

10 km, który odbył się na trasie
w okolicy Autrans. Samo zwycię­
stwo jednej z najlepszych zawod­
niczek na świecie nie byłoby sen­
sacją, gdyby nie to, iż w pierw-
■BBB83BBBBR0BB8BE3IBIIBBBBBBBBBD

HOKEJ

PRZEPROWADZENIE' DAŁ-

rozpoczęcie Ślizgów

Zwycięstwa faworytów
WCZORAJ w turnieju hokejo­

wym obyło się bez sensacji, cho­
ciaż. mało brakowało do. tego. W

grupie „A” 'Szwecja z trudem

pokonała NRF. 5:4 (4:3, 0:0, 1:1).
. Wynik ten jest sukcesem drużyny
NRF, która 5 bramkę straciła do­
piero na 2 min. przed końcem
Spotkania. W drugim meczu ho­
keiści ZSRR gładko wygrali z

IjSA 10:2 (6:0, 4:2, 0:0). Zwycięzcy
tylko w II. tercji pozwolili sobie
na luksus utraty 2 bramek. w

trzecim spotkaniu Kanada wygra­
ła wysoko z NRD 11:0 (4:0, 4:0, 3:0),

jakby cheąć się żrehabilitówać^ za

niefortunny występ przecie Fin­
landii.

szej
wodn łezek
1956 r. zdobywały złote i srebrne
medale. Szwedka bjegła 'wyśmie­
nicie, odnosząc , bezapelacyjne
zwycięstwo w. czasie 36.46,5, przed
B. Moerdre 37.54,6 1 I. Autles

(obydwie Norwegia) 37.59,9.' —

Polki zawiodły a najlepsza
gunówna z czasem 39.55,4
19 miejsce. Budna — 21,
niawska — 25 i juniorka

— 30.
W , łyżwiarstwie szybkim

się Wyścig na 500 m kobiet,
którym triumfowała Ludmiła Ti-
towa (ZSRR) 46,1 sek.,
Meyers, Holum i Fish
USA) w jednakowym
sek.

Największych emocji
jednak bieg zjazdowy
Na blisko 3 kra bardzo szybkiej
i trudnej technicznie trasie zwy­
ciężył faworyt gospodarzy Jean
Claude Killy w czasie 1.59,85,
przed swym rodakiem Perillat —

1.59,93 i Szwajcarem Daetwylerem
— 2.00,32. Czołowi zawodnicy
mknęli po trasie z szybkością do­
chodzącą chwilami do 120 km/

godz., co zresztą mogli podziwiać
sympatycy narciarstwa W kraju
na srebrnym ekranie. Dwaj Pola­
cy: Bachleda i Ćwikło zajęli —

piątce na mecie zabrakło za-

radzieckich, które ód

zgodnie z oczekiwaniami — dal­
sze lokaty, pierwszy —

sem 2.05,48 a drugi — 47
2.10,63, Wynik Bachledy zasługuje
na podkreślenie, gdyż uzyskany
został już na bardzo zniszczonej
trasie, po przejeździ. ponad 50
zawodników.

26 z cza-
<

z czasem

Pokaz siatkówki w najlepszym wydaniu

Japonia — Wisła 3:0 Co-gdzie-kiedy?
Radio

— Bie­
żąjęła
Czer-
Duraj

odbył
w

przed
(wszystkie

czasie 46,3

dostarczył
mężczyzn.

Medale i punkty
PO czterech konkurencjach

podział medali olimpijskich
przedstawia się następująco: 1.

Francja — 1 zloty i 1 srebrny',
2—4, Włochy, ZSRR i Szwecja
po 1 złotym, 5. USA — 3 srebr­
ne, 6. Norwegia — 2 srebrne t
1 brązowy., 7—8. Finlandia 1

Szwajęaria — po 1 brązowym.
♦

W nieoficjalnej punktacji
prowadzi Norwegia 14,5 pkt,
przed Fr- w.ią i USA po 12

pkt oraz ŻSRR — 11 pkt.

MIĘDZYNARODOWY mecz siatkarek Wisły z reprezen­
tacją Japonii zakończył się zwycięstwem mistrzyń świa­
ta 3:0 (15:4, 15:12, 15:6). Sędziował wzorowo — Toyoda
(Japonia). Widzów w hali — komplet.
Czwarty występ Japonek w

Polsce nie tylko wykazał ich
wspaniałe umiejętności, ale też
żelazną kondycję; Górowały o •

ne nad zespołem mistrza Polski
pod każdym względem demon­
strując; jyiele wspaniałych za-

grywelc i efektownych wyczy­
nów w obronie. Tylko w dru­
gim secie Japonki, jakby zwal­
niając tempo, pozwoliły krako­
wiankom na kilka energicznych
i skutecznych ataków. Wiślaez-
ki prowadziły nawet 10:4. aby
w ciągu kilkudziesięciu niemal
sekund stracić 6 pkt. Przv sta­
nie 10:10 wiślaczki zdobyły się
jeszcze na wysiłek i objęły pro­
wadzenie 12:10, aby przegrać
setą do 12. W trzecim secie za­
częło się wręcz dramatycznie, bo
Japonki prowadziły 12:0 a prze­
ciwniczki niemal słaniały się na

nogach; Zdołały jednak wykrze-
UlltllllllllUlllllllllllllllllllllllllllllIltlllllllllllll)

sać resztkę sił, aby zdobyć 6
punktów.

W zespole japońskim wszyst­
kie zawodniczki grały dosko­
nale, a najlepsze: Oinuma, Shi-
kura, Takaynma i Kojima. W
Wiśle wyróżniły się: Porzec.,
Zając, Wiecha, i częściowo llaj-
ne. Natomiast zawiodła kondy­
cyjnie Ledwig, która jednak —

należy przypomnieć — grała już
4 mecz w ciągu 4 dni.

(J. F.)
♦-

Dokąd pójdziemy?

Dziś

K0SZYKÓWKA
17.30 Hala Wisły:

Jutro i pojutrze w Grenoble

• Złoty medalista wybie­
gu na 30 km. Włoch F. Nones
w ostatnim oficjalnym star­
cie przed Igrzyskami w Le
Brasuss zajął 7 miejsce. Star­
tował tam także nasz Józef
Rysula, który miał gorszy
czas od Nonesa zaledwie o

12 sek. Gdyby Rysulę wysta­
wiono do olimpijskiego biegu
na 30 km, czy osiągnąłby ży­
ciowy sukces?

• Donosiliśmy, że podczas
treningów nasi specjaliści od
skoków gorzej prezentują się
niż zawodnicy, startujący w

konkurencji złożonej. Trener
Wieczorek twierdzi,
treningu na Dużej . ■■
Polacy nie mogą się przysto­
sować do mniejszeffo. obiektu
w Autrąns. -Gżekawe, czy Za
tydzięń, przed występem spe­
cjalistów na dużej skoczni w

Grenoble, trener dla odmia­
ny nie powie, iż jego chłop­
cy odzwyczaili, się od skoków
na dużych skoczniach?

• Radość zapanowała w

obozie sportowców radziec­
kich, po wspaniałym zwycię­
stwie łyżwiarki Ludmiły Ti-
towej. Najszczęśliwsza była
jednak sama bohaterka,
twierdząc: „Udało mi się
przerwać nienajlepszą

'

passę
naszych reprezentantów. Za­
wiedli biegacze na 30 km, za­
wiodły też biegaczki na 10
km. Myślę, że moje zwycię­
stwo doda innym otuchy.
Najtrudniejszy jest przecież
początek”.

Wygrali w Innsbrucku
W niedzielę kolejne emócje nar­

ciarskie: otwarty konkurs skoków
-na średniej skoczni i slalom-gl-

gant mężczyzn. Przed czterema

laty w Innsbrucku złote medalę
wywalczyli w tych konkuren­
cjach: ycikko Kankkonen (Fin­
landia) i Fr-ancois Bonlieu (Fran­
cja). Kto zwycięży w Grenoble?

O puchar
„50-lecia ZPRP’’

źe po
Krokwi

W NOWEJ Hucie rozpoczął
się turpiej piłki ręcznej kobiet
o puchar „50-lecia” ZPRP”. —

Wanda Nowa Huta pokonała
Włókniarza Łącznik 21:13 (11:5)<
Bramki dla Wandy zdobyły:
Dziuba 1, L. Walbż^ić 6, MHż-
dżeń i Z. Walczyk po 3 oraz Pa-
zera i Buchacz po jednej. ■
, W drugim meczu Start Gdańsk
zremisował z AZS-em Warsza­
wa 12:12 (9:4). I

NIEDZIELA 1
poniedziałek za­
powiadają się
na X Zimowych
Igrzyskach O-
limpijskich nad­
zwyczaj intere­
sująco. Odbę­
dzie się wiele
konkurencji i

rozdanych zostanie aż 6 złotych
i tyle samo srebrnych i brązo­
wych medali.

NIEDZIELA: godz, 9 — bieg
Ra 15 km do konkurencji zło­
żonej ; godz. 10 — wyścig na

1000 m kobiet w łyżwiarstwie;
godz. 12 — I przejazd slalomu
giganta mężczyzn; godz, 13 —

otwarty konkurs skoków w

Autrans; godz. 14 — łyżwiar­
stwo figurowe (jazda obowiąz­
kową par); godz. 17.30— mecz

hokejowy USA — Kanada;
godz. ?1 — ZSRR — NRF.

PONIEDZIAŁEK: godz. 9 —

dwubój zimowy w konkurencji
indywidualnej; godz. 9.30 — łyż­
wiarstwo szybkie (wyścig . ko­
biet na 3000 m); godz. 12 —II
przejazd mężczyzn w slalomie
gigancie; godz. 14 — mecz ho­
kejowy Szwecja — Finlandia;
godz. 21 — USA — NRF; godz.ŹO — finałowe -ślizgi saneczka-
rek i saneczkarzy.*

Sympatyków sportów zimo­
wych w kraju czekają więc w

niedzielę i poniedziałek ogrom­
ne emocje. Otrzymamy m.

odpowiedź na pytanie, jak Spi­
szą się zawodnicy W konkuren­
cji złożonej, czy prezentowana
przez nich wysoka forma przy­
niesie efekty w najważniejszym
starcie? Zobaczymy pierwszy z

dwóch konkursów skoków o-

twartych i przekonamy się jak
ha tle największych sław, za­
prezentują się biało-cźerwoni.

1. wreszcie doczekamy się star­
tu biathlonistów, tych po któ­
rych spodziewamy się najwięk­
szych sukcesów.

Krtitko-aktualnie
MIELEC. W zaległym meczu

siatkarzy o mistrzostwo l ligi
miejscowa Stal przegrała z

Legią W-wa 0:3.

SOFIA. Reprezentacja Buł­
garii w piłce nożnej pokonała
I-ligową drużynę austriacką
Rapid Wiedeń 4:1 (1:1).

BUKARESZT. W meczu siat­
karek o Puchar Europy Dy­
namo wygrało z Hapoelem
Hamapil 3:0. Siatkarki rumuń­
skie spotkają się w ćwierćfi­
nale rozgrywek o Puchar Eu-

r.opy 7 krakowską Wisła.

in.

10 lat „Sports-Touristun

Godz , -jmP.- -

Wisła — Olimpia Poznań
Godz. 19 Hala Korony:

Korona — Slęza Wrocław
(O mistrzostwo I ligi drużyn

żeńskich)
Godz. 19 Hala Wisły:

Wisła — Lublinianka
Godz. 19 Hala Wandy:

Sparta — Start Lublin
mistrzostwo I ligi drużyn

męskich)
PIŁKA RĘCZNA

Godz. 16 Hala Wandy:
Turniej drużyn żeńskich

o puchar „50-lecia ZPRP”
TENIS STOŁOWY

Godz. 17 Sala Hutnika
. (os. Stalowe 16):
Hutnik — Start Łódź

(O mistrzostwo I ligi)

Jutro

(O

KOSZYKÓWKA
Gcdz. 16.30 Hala Wisły:

Wisła — Slęza Wrocław
Gcdz. 18 Hala Korony:

Korona — Olimpia Poznań
(O mistrzostwo I ligi drużyn

żeńskich)
Hala Wisły:

SOBOTA

Dzienniki: 5, 5.30, 6:30, 7.30,
8.30, 9.30, 12.05, 16, 16.50 18, 19,
21, 23.50.

17.00 Na krak. rynku. 17.15
Jazz. 17.35 Popołudnie z pio­
senką. 17.50 Fel. J. Kurczaba.
18.10 Zespół Rachonia.
Fel. M. Jorsta. 18.40
wiećkie melodie. 18.45
kurs języka angielskiego.
Koncert rozrywkowy.
„Matysiakowie”.
Radiowa. 20.25 „Ty, wieczór i

muzyka”. 21,27 Wiadomości
sport. 20.30 Jasćha Hęifetz —

skrzypce. 22.05 Melodie. 22.15

Zespół Dziewiątka „Żebrak i

poeci” — słuch. 22.45 Muzyka
tan. 0.05—3.00 Progr. z W-wy.

NIEDZIELA

Dzienniki: 5,30, 6.30, 7.30, 8.30,
12.05, 17, 21, 23.50.

7.35 Informacje olimpijskie.
7.38 Przegląd prasy 'liter. 8.00
Moskwa z melodią i piosenkę.
8.35 „Radioproblemy”, 8.45
Koncert życzeń. 9.40 Arcydzie­
ła muzyczne. 10.10 „Traktat o

szczęściu” .— opow. Otwinow«?

skiego. 10.35 w rytmie tańca.
10.55 Ork. Mantovaniego,: 12.10
Public. międzynarodowa. 12.20
Poranek1 symfon, 13.30 „Pod­
wieczorek przy mikrofonie”.
15.00 Dia dzieci „Robin Hood”
— słuch. 16.00 Wyniki Lajkoni­
ka. 16x01 Śpiewa Ewa Demar­
czyk. 16.15 „Kraków — Zyg­
munta Leśnod orskiego” — fel.
W. Zechenfera. 16.30 Koncert

Chopinowski — gra H. Czerny-
Stefańska. 17,05 Warsz. Tygod­
nik Dźwiękowy. 17.30 Rewia
piosenek. 18.00 „Łaska Impera­
tora” — czyli Koncert ambit­
nych samoukpw. 20.33 Krak,
aktualności sport. 20.43 Melo­
die operetkowe. 22‘.00 Ogólnó-
pol. wiad. sport. 22.30 „Mozart
i jego symfonię”. 23.15 „Błę­
kitne Hawaje”.

Telewizja
SOBOTA

Godz. 15.50 Progr. dnia, 15.55
Kurs f rolniczy, 16.30 Kontro­
wersje, 16.55 Wiadomości, 17
Dla mł. widz. „Dla każdego
Coś miłego”,. 17.45 Gawędy wil­
ków morskich, 18 Spotkania z

przyrodą, 18.25 Losy miasta —

rep. film. 18.35 Tele-Echo, 19.20

Dobranoc, 19.30 Monitor, 20.10
Śpiewki stare, ale jare (włos­
kie), 21 Dziennik, 21.20 i 21.45

Igrzyska Olimpijskie w Gre­
noble, 23 „Rywale”: fllm greę^

NIEDZIELA

dnia, 9.30 Kurs
10.05 Przypominamy,

10.20. Film z serii
11.10 „Lodowy

film radź. 11.25
film z serii „Uciekl-

11.55 Wiadomości,

18.30
Mazo-
Podst.

19.07
19.30

20.00 15-tka

Godz. 18
Wisła — Start Lublin

Godz. 18.........
Sparta — Lublinianka

(O 'mistrzostwo I ligi drużyn
męskich)

PIŁKA RĘCZNA
Godz. 10-j ,,.. Hala Waridy.

^Turniej drużyn żeńskich
o puchar „50-lecia ZPRP”

BOKS
Godz. il Hala Wisły:

Wisła — Molo Jelcz
(O mistrzostwo II ligi)

TENIS STOŁOWY
Godz. 11 Sala Hutnika:

Hutnik — Włókniarz Łódź
(O mistrzostwo I ligi)

--- «---

W meczach koszykarek
NIEZBYT frapująco zapowia­

dają się sobotnio-niedzielne me­
cze krakowskich koszykarek:
Wisły i Korony. Wicemistrz y-
nie Polski są zdecydowanymi
faworytkami zarówno w pierw­
szym meczu z Olimpią Poznań
jak i w. drugim ze Slęzą Wro£
cław. Koronę czeka trudniejsze
zadanie4 Jeśli jednak zagra tak
jak ostatnio przeciwko Wiśle, to
ma szansę nie tylko pokonać
Slęzę, lecz również Olimpię. (F)

Hala Wandy:

Olimpijskie ciekawostki
„Litięraturńaja Gazieta” i Sto­

warzyszenie Literatów Moskwy,
ufundowały nagrodę dla ra­
dzieckiego uczestnika Igrzysk,
który odniesie najbardziej sen­
sacyjne zwycięstwo,

*

W dość oryginalny sposób
uczczą Olimpiadę w Grenoble
członkowie zespołu alpinistów
francuskich w Demaison. Na
zakończenie Igrzysk postanowi­
li oni pokonać nie zdobyte do­
tąd ściany skalne gór otacza­
jących skocznie, narciarską w
St. Niziere.

*

Przewodniczący MKOl. A.
Brundage zapowiedział, iż boj­
kotuje konkurencje alpejskie,
dlatego, iż nie przegłosowano
jego wniosku o zamalowanie
znaku firm na nartach, Wczo-
rej, podczas zjazdu mężczyzn,
wybrał się więc na zwiedzanie
muzeum w Grenoble.

9.25 Progr.
rolniczy,
radzimy,
„Bonanza”,
tramwaj”
„Cyrk”
nier”, 11.55 Wiadomości, 12
Poranek muzyczny, 13 Igrzys­
ka Olimpijskie, 15 Kronika O-

. limpijska, 15.15 PKF, 15.25 Ra­
dar,. 15.35 Dla dzieci „Ula i

świat”, 16 „Przemiany”, 16.30
Wielka gra — teleturniej, 17.20
Drukarze — fel. -17.30 „Czar­
ne berety” — zespół estrado­
wy Pomorskiego Okręgu Woj­
skowego, 18.15 Ludzie i zdarze­
nia; 18.30 Felieton literacki,
1'8.45 Film z cyklu „Opowieści
niezwykle”, 19.20 Dobranoc,
19.30 Dziennik, 20 „Spadek"
film argent. 21.20- „Miłość na

pięciolinii” progr. rozrywk. —

22.10 Wiad. sport. 22.15 Kro­
nika Olimpijska, 22.40 Igrzy­
ska Olimpijskie w Grenoble.

Wystawy — muzea

Wawel: oprócz komnat (godz,
9.30—14.30), Zśmek i Muzeum
w Pieskowej Skale (10—17), —.

Muzeum Lenina, Topolowa 5

(sob. 9—16, nledz. 10—15), Stara
Bożnica, Szeroka 24 (sob. 9—

14, niedz. 10—14), Rynek Gł,
35: Chłopi w walce z sanacją
(niedz. 10—14), Muzeum Naro­
dowe, Oddziały — Dom Matej.
ki, Floriańska 41 / (10—14.45),
Szołkyskich, pl. Szczepański 9:
Malarstwo 1 rzeźba poi. od
XIV do XVIII w. (niedz. 15.45),
Czartoryskie!), Pljarska 15:
Sztuka etruska, sztuka euro­
pejska, pamiątki historyczne
(10—14.45), Nowy Gmach, al. 3
Maja 1: Pol. malarstwo współ­
czesne (niedz. 10—16), Muzeum

Archeologiczne, Poselska 3
(niedz. 10—13), Przyrodnicze,
Sławkowska 17 (10—13), KTF,
Stolarska 9: Wystawa fotogr.
(sob. 10—18, niedz. 10—14), Pod­
ziemia kościoła św, Wojciecha:
Dzieje Rynku
(10—15), Arkady,
skl 3: Malarstwo J. Skąpśkiego
(11-18); Pałac

Szczepański 4:
1967”

Szczepańska 2: Malarstwo Zb.

Gostwickiegb (11—18).

Touristu” — C. Muszyński
jego zast. A. Ostrowski. Po po­
witaniu gości dyr. krakowskie­
go oddziału „Spórts-Touristu” —

Zuzanna MhKHIHHHb
stawiła
łu W’
wiła
nościach w pracy, do których
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— Halo, poruczniku! — rzekł. — Przypuszczam, że
pański gabinet nie tylko posiada mikrofon, lecz mi­
krofon, ten jest podłączony do jednego ze studiów ra­
diowych.

— Właśnie ńa ten temat chciałem z panem mówić
— rzekł Tragg. — Musiałem sporządzić meldunek i
wiadomości przedostały się z tego meldunku, a nie
ode mnie.' ■,

— Nl& pan na myśli, że pozwolenie na opublikowa­
nie tego oświadczenia wyszło od pana zwierzchników?

— Nie mnie należy rozwodzić się nad tym oświad­
czeniem — powiedział Tragg. — Mogę tylko jeszcze
raz stwierdzić, że rozgłos nadany tej sprawie pochodzi
z meldunku, a nie ode mnie.

— Rozumiem — rzekł Mason.
— To jest dopiero początek tego rozgłosu — dodał

Tragg, — Dzięki wrażeniu jakie wywołało opubli­
kowanie tej całej historii przez prasę, pana klientka
spełniła dokładnie stawiane jej wymagania.

— |VIoja klientka? — powtórzył Mason z niedoWie- ■'
rzaniem.

— Minerwa Minden.
— Przecież powiedziałem już panu, że o n a nie jest

moją klientką. Moją klientką jest Dorrie Ambler, któ­
ra została' porwana z „Parkhurst Apartments”... Czy
pan coś dowiedział się o niej, poruczniku?

— Szczerze mówiąc to nic, jeśli chodzi o mnie —

odpowiedział Tragg. — Domyślam się, że FBI działa
w tej sprawie, jakkolwiek nie .potwierdzili tego do­
tychczas oficjalnie. Pań wie jacy oni są. Ich celem
jest zbieranie Informacji, a nie ogłaszanie ich.

— Wydaje mi się, że jest to stanowisko słuszne —

_

zauważył Mason. — Zdziwiła mnie trochę Minerwa sekwencje"
Minden. Przypuszczałem, że ona woli trzymać całą - -

’

historię w tajemnicy. Tymczasem wszystko jest opu­
blikowane w tej . oto gazecie, wszystkie szczegóły, łącz­
nie z wiadomością, że to może spowodować rewizję
procesu w sprawie dotyczącej jej całego majątku.

— Wbrew pańskim •' przypuszczeniom — powiedział
Tragg — ona właściwie nie jest przeciwna rozgłosowi
nadanemu przez prasę.

— Zauważyłem to — stwierdził Mason.
— Właśnie dlatego chciałem do pana zadzwonić!

wyjaśnij

— Dziękuję za telefon. Jestem strasznie zaniepokojo­
ny Dorrie Ambler.

— Sądzę, że ma pan prawo być zaniepokojony —

rzekł Tragg. — Robimy wszystko co tylko jest w na­
szej mocy. Bez względu na to, czy mamy do Czynienia
z porwaniem, czy ze zbrodnią, lub ucieczką, chcemy
ją odnaleźć.

— Gdy tyjko wykryje pan coś, poinformuje mnie
pan o tym natychmiast? — spytał Mason.

— Oczywiście — odpowiedział Tragg. Poinformuję
pana, lub ona sama skorzysta ze sposobności i prze-
każę panu odpowiednie informacje. lnu

— Bardzo dziękuję — rzekł Mason. — -X jeszcze raz ła UelIa.

dziękuję za telefon.
— Okay — powiedział Tragg. — Naprawdę chciałem,

zęby pan wiedział o tym.
Mason odłożył słuchawkę i spojrzał na gazete

7 odezwJ1 się wreszc>e. — Tu jest wszystko...
Nie tylko to co ona im opowiedziała, ale i trochę dość
trafnych domysłów. . s

— Czy ta publikacja pociągnie za sobą jakieś >jn-
kwonnjo, gdyby Dorrie Ambler chciala, żeby pan

w dalszym ciągu pracował dla niej? — spy*aia Della.
z~ °.na chciala się upewnić, czy nie jest Patsv”n —

odpowiedział Mason. — Chciala wywożę wrażenie, że...
— Tak? — zareagowała szybki Della Street,’gdy

adwokat nagle zatrzymał się w pptowie zdania.
Wiesz co? — rzekł Masin. — Usiłuję wmówić w

siebie, że' nie zachodziła Konieczność porwania... To
wszystko mogło być ; góry zaplanowane.

—‘■Łącznie ze zbrodnią?
'

— Ńie — odpowiedział Mason. — Nie wiemy co mo­
gło spowodować popełnienie zbrodni, lecz musimy od
tego zacząć. Nasza klientka jest raczej inteligentną,
młodą kobietą, przy tym dość śmiałą. Skłonna jest
chwytać się niezwykłych metod, ażeby osiągnąć swój
cel.

— A jakiż to cel? — zapytała Della Street.
— Rozgłos w prasie — odpowiedział Mason. — Chcia-

ła, żeby jej historia stała się szeroko znana za po­
średnictwem gazet. Powiedziała, żeto jestjejpo­
trzebne, ponieważ nie chciala się uwikłać jak „Patsy”
w jakąś zbrodnię, której nie popełniła.

Della Street skinęła głową.
• n Oczywiści* ~ powiedział Mason — to nie jest
istotną przyczyną. Istotną przyczyną jest to, że chcia-

rozreklamować swoje podobieństwo do- Minerwy
Minden, żeby potem sprawozdawcy prasowi mieli ja­
sne .wyobrażenie, ie są one spokrewnione i następnie
opublikowali całą jej historię w gazetach w celii na­
dania rozgłosu.
. pomogłoby jej sprawie *w sądzie? — spyta-

kpiące prz^wiskę młodej IrJandkL

Nie tylko pomogłoby, lecz dzięki temu znalazłaby
się w pierwszorzędnej sytuacji, ażeby załatwić kom­
promisowo spór z Minerwą.

Della ■Street skinęła głową.
— Lecz dzięki przebiegłości Minerwy Minden, pod-

s'<pny plan Ambler polegający na wywołaniu rozgło­
su w związku z wydarzeniem w porcie lotniczym, spa­
lił na panewce — stwierdził Mason. — Toteż, w tych
warunkach, co powinna .uczynić młoda, mająca się
na baczności, kobieta?

— Niech pan spróbuje wymyślić jakiś inny podstęp­
ny plan, ażeby jej nazwisko znalazło się ty prasie.

Mason uderzył wierzchem dłoni w gazetę leżącą na

biurku.
— Niech mnie licho porwie! — zaklęła Della Street.

— Pan sądzi, że to ona zaplanowała tę całą histerię?
Porwanie, następnie... • *
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